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Pomorze dla Polski 
to kwesija życia lub śmierci 

Lord Howard of Penrith o dranicy polsko ■ niemieckiej
Londyn, 9. 6. (Pat). Na łamach „Time- 

sa" f „Daily Telegraph" w ciągu ubiegłych I 
dni umieszczonych było kilka listów osób 
mniej lub więcej wybitnych, które w związ
ku z dyskusją rewizyjną oraz projektem 
paktu czterech wypowiadały swoje PO
GLĄDY NA ZAGADNIENIE GRANICY 
POLSKO - NIEMIECKIEJ.

W dyskusji tej zabierali głos zarówno 
Niemcy i Polacy, jak również i Anglicy. 
W toku jej jednak nie było dotąd oświad
czenia, które można byłoby uznać za ró
wnie obiektywne, jak i miarodajne. Do
piero wczorajszy „Times" przyniósł list o- 
twarty, w którym na temat granicy polsko- 
niemieckiej wypowiada się osobistość bez
względnie bezstronna, a zarazem w naj
wyższym stopniu miarodajna. Jest nią b. 
ambasador Wielkiej Brytanji w Waszyng
tonie, członek delegacji brytyjskiej, zajmu
jącej się w roku 1919 ustaleniem granicy 
polsko - niemieckiej, LORD HOWARD 
OF PENRITH.

W bardzo obszernym liście, mogącym 
uchodzić za autorytatywną wykładnię w 
dyskusji na temat granicy polsko - niemie
ckiej, lord Howard of Penrith oświadcza: 

„Niechaj mi wolno będzie jako człon
kowi delegacji brytyjskiej na konferencję 
paryską, zajmującemu się specjalnie zaga
dnieniami północno - wschodniej Europy, 
a więc i zagadnieniem Polski, przedłożyć 
publicznie następujące fakty, które były, 
fak wiadomo, rozważane w Paryżu, jaka 
przekonywujące na rzecz ustanowienia t. 
zw. „Korytarza Polskiego":

„1) HISTORYCZNE. Korytarz przed 
rokiem 1772, przed datą pierwszego roz
bioru Polski, nigdy nie był składową czę
ścią Niemiec, ale należał do polskiej pro
wincji Pomorza w ciągu 7-miu lub 8-miu 
stuleci, aczkolwiek cała ta prowincja była 
przez 100 lat pod panowaniem zakonu 
krzyżackiego".

„2) ETNOGRAFICZNE. Mapy i staty- 
styki, wydane przez rząd pruski po doko 
raniu statystyki ludności z roku 1910 wy
konane c dokładnością, z której wydawni
ctwa tego rządu słynęły, wykazywały w 
sposób przekonywujący, że na tym obsza
rze, z wyjątkiem jednego lub dwóch wię
kszych miast, jak Gdańsk lub Bydgoszcz, 
większość ludności była niewątpliwie pol
ska lub słowiańska, ściśle związana z Pol- 
•ką".

„3) JĘZYKOWE. Te same mapy i sta
tystyki, z których cały szereg iest dziś do- 
•tępny, wykazały, źe mieszkańcy tego ob
szaru mówili przeważnie nie po niemiec
ku, lecz po polsku, iub djalektem bardzo 
zbliżonym do polskiego języka".

„4) POLITYCZNE. Statystyki te w^ka- 
zały w dalszym ciągu, źe te obszary wy
słały do sejmu pruskiego głównie posłów 
ze stronnictwa polskiego, udawadniając tern 
samem, w jakim kierunku szły ich sympa
tie polityczne".

, „5) RELIGIJNE. Wykazały one rów 
nież, źe przeważająca większość ludność 
była katolicką i o ile nie wybierała do sej 
mu Polaków, to wybierała posłów centro 
wych, jako reprezentantów partii katolic
kiej".

„Te właśnie pruskie mapy i statystyk, 
ludności z roku 1910 — pisze dalei lord 
Howard — były prawie wyłącznie używa
ne przez delegację brytyjską a także mam 
wrzżęnię, że i przez inne delegacje przy

i

redagowaniu sprawozdań na temat trud
nych kwestyj wschodnich granic niemiec
kich. Mogę zapewnić, że delegacja bry
tyjska napewno nie była ożywiona żadnym 
duchem zemsty, lecz jedynie pragnieniem 
dokonania tego, co się wydawało uczci- 
wem i sprawiedliwem. Niezależnie od fak
tów t rozważań wymienionych powyźei, 
rządy sojusznicze oświadczyły, o ile sobie 
ściśle przypominam, w lipcu 1918 r., że 
POLSCE MA BYĆ PRZYWRÓCONY, JA
KO NARODOWI NIEPODLEGŁEMU, 
WOLNY DOSTĘP DO MORZA. Trudno 
było przypuszczać, że naród o przeszło 
30-miljonowej ludności z terytorjum wię- 
kszem pod względem powierzchni, aniżeli 
Włochy i r wielkiemi naturalnemi bogac-

Toruń siedzibą ddańsbici 
Dyrekcii Koleiowei

Ostateczne załatwienie sprawy prze niesienia Durekcll
Według informacji, otrzymanej przez 

naszego warszawskiego korespondenta, 
z miarodajnego źródła, — władze cen
tralne rozstrzygnęły onegdaj definitywnie 
sprawę przesiedlenia Okręgowej Dyrekcji 
Kolejowej, mającej dotychczas swą sie
dzibę w Gdańsku — do Torunia.

Jak wiadomo, przeniesienie jej do To
runia zadecydowane faktycznie zostało 
stosunkowo już dość dawno, bo jeszcze 
w początkach r. ub., specjalną uchwałą 
Rady Ministrów, zlecającą ponadto zała
twienie technicznej strony tego przenie
sienia Ministerstwu Komunikacji. Ponie
waż przesiedlenie tak olbrzymiego apara- i bliższych dniach.
tu, jakim jest gdańska Okr. Dyrekcja'

Przyjazd fu^asiowiańskichdości
Pomor/f nrzuw^ta Ich z otwarłem sercem

Jak iuź donosiliśmy, w dniach 14-go i 
15-go hm. bawić będzie w gościnie na Po
morzu wycieczka członków parlamentu ju
gosłowiańskiego. która pobytem swym na 
naszych rubieżach raz ieszcze pragnie 
stwierdzić tę żywą ; gorącą sympatię, ja
ką Jugosławia zawsze darzyła i darzy Pol
skę, zwłaszcza zaś jej nadmorską ziemię, 
gwarantującą nam i wszystkim naszym bra 
tn.im narodom swobcdny dostęp do Bał
tyku.

Na czele wycieczki, liczącej ponad 29 
posłów i senatorów, stoją: marszałek sej
mu iugosłowiańskiego (skupsztyny) dr. Ku-

25O-!ccic odsieczy wiedeńskiej 
i 4OO-lecie urodzin Batorego 

obchodzić będziemy wspólnie na terenie całej Polski
Warszawa 9. 6 (PAT). Komitet obchodu 

250 lecia odsieczy Wiednia i 400 lecia urodzin 
Batorego komunikuje źę protektorat nad uro* 
czystościami obchodu, organizowanego na te« 
renie całej Polski raczyli przyjąć na prośbę 
komitetu p. Prezydent Rzplitej prof. Ignacy 
Mościcki i p. Marszalek Józef Piłsudski.

W skład komitetu generalnego wchodzą pre 
zes Rady Ministrów i minister oświecenia pu=> 
blicznego Janusz Jędrzejewicz, marszałek Sej*

twami, którego granice musiałyby w każ
dym razie znajdować się w odległości 100 
mil od morza, miałby się nazawsze zado
wolił ić odcięciem od wolnego dostępu do 
morza“.

„Przywrócenie przeto Polsce tego 
skrawka ziemi czysto polskiego zdawało 
nam się w Paryżu w r. 1919 i w dalszym 
ciągu zdaje mi się osobiście i dziś aktem 
elementarnej sprawiedliwości. Że Niem
com się to nie podoba, mogę doskonale 
zrozumieć i mogę współczuć zranionej nie
mieckiej ambicji.

Drobne incydenty nie mogą być brane 
w rachubę, gdy chodzi o ewentualne go
spodarcze zaduszenie się tak wielkiego J 
kraju, jak Polska, co byłoby rezultatem od-

Kolejowa, nastręczać oczywiście musiało 
wła&iie pod względem technicznym pe
wne tfudności, przeto sprawa ta wyma
gała bardzo skrupulatnych dłuższych i 
wszechstronnych rozważań i ustaleń za
równo ze strony samego Ministerstwa, 
jak ze strony czynników administracji 
państwowej i samorządu m. Torunia.

Obecnie trudności te zostały całkowi
cie pomyślnie rozwiązane, tak, iż rozpo
częcia w Toruniu prac przygotowaw
czych i inwestycyjnych dla pomieszczenia 
zarówno biur samej Dyrekcji, jak jej per
sonelu, należy spodziewać się już w naj- 

manudi, oraz minister rządu jugosłowiań
skiego, dr. Ange!inovic. Obai znani są ze 
swego gorącego oddania sprawie zbliżenia 
pomiędzy Polską i Jugosławją. Dr. Kuma- 
nudi, jako marszałek skupsztyny, dał osta
tnio temu swemu oddaniu żywy wyraz, za
bierając głos na uroczystem posiedzeniu 
parlamentu, manifestujacem uczucia Jugo- 
sławji dla Polski. Min. Angelinovic zaś, 
wychowanek lwowskiego uniwersytetu, 
związany jest z Polską węzłami nielylko 
sympatji i przyjaźni, ale osobistych wspo
mnień i przeżyć.

mu Świtalski, marszałek Senatu Raczkiewicz, 
ks kardynał Kakowski. minister spraw wewn.
Pieracki, minister skarbu Zawadzki, minister 
sprawiedliwości Michałowski minister rolnictwa 
i ref. roi. dr. Nakoniecznikow^Klukowski, prze 
my siu i handlu Zarzycki, komunikacji Butkie. ■ 
wicz, opieki spoi. Hubicki, poczt i telegr. Ka» j 
liński pani Marszałkowa Aleksandra Piłsudska i
prezes BBWR Walery Sławek, pierwszy wice» i wśród najszerszych sfer sooleęzeństwa polskie 
mmiater spraw wojsk, generał Fabrvcy, dragi j go jak i zagranicą.

Z Ą r

cięcia jej od morza“.
Lord Howard of Penrith omawia nastę

pnie ruch tranzytowy do Prus Wschodnich 
i cytuje ustępy z oficjalnego raportu dv- 
rekcji kolei w Królewcu z roku 1923, 
stwierdzające DOSKONAŁE DZIAŁANIE 
TRANZYTU RUCHU KOLEJOWEGO i 
podkreślające, że w roku 1929 ładunki to
warowe tranzytowane poprzez korytarz 
wynosiły dwa razy tyle, co przed wojną w 
roku 1913, gdy cały ten obszar należał do 
Niemiec.

Lord Howard of Penrith kończy swój 
list następującą uwagą: ,.Wszystkie po
wyższe rozważania nie oznaczają, iż pę- 
wne drobne modyfikacje granicy mogą się 
ostatecznie okazać celowemi dla obu stro i,, 
ale społeczeństwo angielskie winno zapa
miętać, że O ILE KORYTARZ JEST DLA 
NIEMIEC PRZEWAŻNIE SPRAWĄ DU
MY NARODOWEJ, O TYLE DLA POL
SKI JEST ON NIEWĄTPLIWIE SPRAWĄ 
DECYDUJĄCĄ".

List znakomitego dyplomaty angielskie
go posiada ze względu na rolę, jaką Lord 
Howard of Penrith odegrał na Konferencji 
Pokojowej olbrzymie znaczenie, ponieważ 
nietylko zabiera głos człowiek, którego o- 
świadczenia mogą uchodzić wśród społe
czeństwa angielskiego za miarodajne, ale 
również odzywa się były delegat brytyjski 
na Konferencję Pokojową, którego odezwa 
nie się na łamach półoficjalnego „Timesa“ 
na naczelnych szpaltach w sposób najbar
dziej widoczny nie byłoby nastąpiło, gdy
by nie było na rękę rządowi brytyjskiemu.

Zanotować należy również fakt, że opu
blikowanie tego listu nastąpiło w tym sa
mym dniu, gdy opublikowano również pakt 
czterech mocarstw, parafowany w Rzy
mie.

•

Powrót z Bukaresztu 
dełegadi polskie!

(o) Warszawa 9. 6. (teł. wł.) Z Bukaresztu 
wróciła delegacja polska na konferencję bloku 
państw rolniczych, na czele z p. min. Zawadź« 
kim.

Jeszcze jedna plotka 
prasy opozycyjnej

(o) Warszawa 9. 6. (to!, wł.) W jednym z 
dzienników stołecznych ukazała się plotka, źe 
Minister Pieracki ma ustąpić z zajmowanego 
stanowiska. Naturalnie plotka ta pozbawiona 
jest całkowicie prawdy, a powstała zapewne w 
związku z wyjazdem min. Pierackiego na do* 
roczny urlop wypoczynkowy.

Guocr — ku czci króla 
Jana Sobieskiego

Budapeszt 9. 6. (BAT). W mieście Gyoer u, 
mieszczona będzie marmurowa tablica pamiąt« 
kowa dla uczczenia zwycięstwa króla Jana So, 
bieskiego nad Turkami i oswobodzenia Gyoer.

wiceminister spraw wojsk., generał Sławoj — 
Skladkowskł, generał Sosnkowski, generał 
Rydzsśmigly, generał Gąsiorowski, gen. Jar, 
nuszkiewicz, gen. Stachiewicz, gen. Orlicz;Dre« 
szer, biskup połowy ks. Gawlina oraz prezes 
Akademji Umiejętności.

Prace przygotowawcze są w pełnym biegu 
i wywołały duże zainteresowanie zarówno
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Paki czterech mocarstw
W ramach i poza ramami liśi Narodów

Ambasadorowie Francji, Anglji i Nie-' 
mieć — jak już podaliśmy w numerze 
poprzednim — parafowali w dniu 8 bm. 
wraz z Mussolinim nowy projekt paktu 
czterech, którego tekst podajemy na in- 
nem miejscu.

Pakt czterech jest, jak wiadomo, czy
sto prywatnym aktem dypiomatyczno-po- 
litycznym czterech zainteresowanych 
moc^irsw. 6o narodów zjednoczonych w 
Lidze Narodów nie jest i nie będzie ni
gdy narzędziem w ręku samozwańczego 
dyrektorjatu. Polska ogłosiła swoje naj
zupełniejsze desinteressement i na tern 
stanowisku trwa. Uchwały, decyzje i 
„sprawy" wszczęte przez „przyjacielską 
czwórkę" nic nas absolutnie nie obchodzą.

Po długich naradach, różnych pomy
słach znaleziono wreszcie „uzgodnioną" 
szatę dla wszystkich pretensyj i apety
tów. Krajano ją i przykrawywano wiele 
razy: to była za ciasna, (dla Niemców) 
to znów za szeroka; tu pękały szwy, tam 
wstawiano na gwałt łaty, a gdzieindziej 
wycinano subtelne koronkowe aplikacje 
proceduralne. Krawcy kłócili się, dąsali, 
aby po chwili zabrać się wspólnie do dal
szej „roboty" aż wreszcie pakt sporzą
dzono. Parafowali go ambasadorzy, teraz 
głos mają parlamenty. Czy zechcą go ra
tyfikować? Czy nie przewróci się przy tej 
okazji któryś z rządów, zwłaszcza ...ten 
czwarty — francuski

Zapewne niezadługo dowiemy się o 
tern.

W tej chwili interesuje nas zagadnie
nie inne, mianowicie co wnosi pakt czte
rech mocarstw w życie międzynarodowe. 
Jakie są jego podstawy, czem jest i do 
czego zdąża?. ■

Autorzy tego paktu głoszą, że przyno
si on „pokój dziesięcioletni"! Mocno 
trzeba powątpiewać, czy aby pokój euro
pejski był tak dobrze dziś zabezpieczony 
i to na lat dziesięć. Mussolini, który wy
głosił oficjalne przemówienie ku czci 
paktu czterech oświadczył wyraźnie że 
„rewizja traktatów przewidziana jest w 
art. 19 paktu Ligi Narodów, którego po
stanowienia wcielone zostały obecnie do 
paktu czterech". Równocześnie prasa nie
miecka oświadcza, że „za bardzo istotne 
stwierdzenie uznać należy fakt, że art. ig 
paktu Ligi Narodów traktujący o rewizji 
Traktatu Wersalskiego, po raz pierwszy 
włączony został wyraźnie do nowej umo
wy.

Dalej 'prasa ta podnosi, że „jądro pla
nu Mussoliniego pozostało i znalazło wy
raz w art. i który zupełnie jasno posta
nawia, że kierownictwo polityczne euro
pejskiej polityki w przyszłości spoczywać 
będzie w ręku czterech mocarstw i że je
go celem jest utrzymanie pokoju przez 
„współpracę"!?)

Pakt czterech przynosi zatem nie po
kój, lecz conajmniej nowe komplikacje 
i nowe niedomówienia. A co najważniej
sze, kierownictwo europejskiej polityki 
nie może pod żadnym względem spoczy
wać w ręku jakiegoś wybranego z pośród 
szczupłego grona państw — dyrektoria
tu. Konflikty i próby narzucania dekre
tów muszą bowiem doprowadzić do tarć, 
które, jeśli chodzi o rewizję granic Pol
ski wywołaćby mogły bardzo krwawy 
epilog, a conajmniej podniecenie ogólne, 
a zapewne w Prusach Wschodnich wię
kszą jeszcze panikę, niż osławiona bro
szura Nitrama „Polnische Truppen ha- 
ben heute nacht..."

Art. 3 paktu przewiduje w razie nie
powodzenia konferencji rozbrojeniowej 
porozumienie się czterech mocarstw w 
celu znalezienia formuły rozwiązania 
kwestyj niezałatwionych. Pakt zatem 
przewiduje rozbicie konferencji rozbroje
niowej i postanawia w swoich ramach 
rozwiązać kwestje niezałatwione. Inaczej

mówiąc, sam zamierza ...decydować w 
imieniu całego globu ziemskiego.

Oczywiście rozbicie konferencji poko- 
leży zupełnie w granicach możli- 
czterech mocarstw: zależy to bo- 
jedynie i wyłącznie""- 
przecież paraliżowały

jowej 
wości 
wiem 
które 
nieustannie wszelką akcję 
Rozbrojeniowej. Rozbicie 
pokojowej pociągnie za sobą logicznie 
ostateczny upadek Ligi Narodów, a co 
za tern idzie podział świata na szereg 
„bloków", „przymierzy“ i „porozumień“, 
wyścig zbrojeń i na tym czy innym od
cinku — nowe powikłania, bezkrwawe 
wojny czy nawet zbrojną walkę.

Gdy patrzymy na te wysiłki, jakie od 
kilkunastu lat dokonują się na widowni 
międzynarodowej, aby ochronić ludzkość 
przed możliwością nowej wojny — zau
ważyć można, że w tworzeniu fundamen
tów pokoju światowego za mało jest sta
nowczej decyzji, za mało szczerości w 
postępowaniu. Wiele rysów niebezpiecz
nych potworzyło się i tworzy na tej bu
dowli. Z drugiej zaś strony uruchomio
no wszelkie możliwe środki, aby przyszłą 
wojnę uczynić bezporównania więcej ka
tastrofalną, niż wojnę europejską. I w 
tej właśnie atmosferze pakt czterech jest 
znowu jakimś wstydliwym listkiem figo
wym, czemś co podobno ma służyć idei

od Niemiec, 
i paraliżują 
Konferencji 
konferencji

pokoju, lecz faktycznie są to tylko mniej 
lub więcej zgrabnie opracowane formułki 
dyplomatyczne. Stąd też to zaniepokoje
nie, jakie towarzyszyło od początku Maj
strowania tego paktu w opinji zagranicz
nej. Zaniepokojenie to bynajmniej nie 
ustąpi po podpisaniu tego paktu, bo dro
gi jego powstania jak r drogi jego przy
szłe są mocno zagadkowe.

Z tekstu paktu czterech wynika mię
dzy innemi, że cztery mocarstwa, mimo 
wszystko, chcą być jakąś nadbudówką 
Ligi Narodów, jakiemś ciałem nadrzę- 
dnem, decydującem o polityce międzyna
rodowej, a jednak dzięki swemu ustrojo
wi organizacyjnemu pozostawiają na ubo
czu te właśnie siły, które mają bardzo 
wiele do powiedzenia i niemniejszą rolę 
odgrywają w zakresie zabezpieczenia i 
utrwalenia równowagi europejskiej. Nic 
wdęc dziwnego, że jeden z paryskich 
dzienników „L'Ordre" podając wiado
mość o parafowaniu paktu przez rząd 
francuski pisze:

„W rzeczywistości, podpisując pakt 
czterech, traci Francja swoich sprzymie
rzeńców; tracimy zaufanie i tracimy je
dność taktyki politycznej. Niemcy zdają 
sobie doskonale sprawę ze wszystkich do
brodziejstw, wypływających z paktu dla 
ich zamierzeń. W przededniu rozbicia się 
konferencji rozbrojeniowej trzy mocar-

stwa ustąpią czwartemu, tj. Rzeszy."
Głos ten jak i inne w prasie francu

skiej są jakby sygnałami ostrzegawczemi. 
Mówią one wyraźnie o zaniepokojeniu 
opinji francuskiej, mówią o tern, że za 
cenę złudzeń nie wolno na niepewną falę 
rzucać sprawy narodowej i paktować 
wtedy ,gdy jedna strona daje za siebie 
wszystko — a druga — Niemcy nic po
za barwną formułką dyplomatyczną.

Stanowisko Polski wobec paktu czte
rech jest twarde i niewzruszone. Ci, 
którzy radzą bez nas, nie mogą liczyć 
na poparcie z naszej strony. Tern więcej, 
że właśnie jedno z państw, stanowiące o 
pakcie czterech, które odpowiedzialność 
ponosi za wojnę europejską, które przez 
lat piętnaście od Traktatu Wersalskiego 
jątrzyło i walczyło z całym światem, 
chce nagle odegrać rolę „orędownika po
koju" i to wtedy, kiedy cały swój aparat 
państwowy przygotowało 
Traktatem Wersalskim.

Polska, czy to będzie 
czy dziesięciu, czy nawet 
trwać będzie w obronie pokoju, tego po
koju, który zarówno nam, jak i innym 
dawać będzie pełne i rzetelne warunki 
bezpieczeństwa. Warunki te muszą być 
proste, jasne, nie kombinowane pod taką 
dwuznaczną osłoną, jakim dziś jest wła
śnie pakt czterech, a gdyby wrogie mac
ki ośmieliły się wysunąć z tej osłony i 
sięgnąć po naszą ziemię, Pomorze — tak 
samo przyjmiemy je zdecydowanie, je
dnym zwartym frontem obronnym. Ta
ką bowiem jest nasza wola, niezłomna 
wola całego narodu, o której wiedzieć 
muszą wszyscy bez wyjątku na świecie.

MmaawauMuauiumwmwmBaui

do walki z

pakt czterech, 
stu, zawsze

Umowa porozumienia 1 współpraca
Tekst paktu czterech

Tekst paktu czterech, uzgodniony przez 
rządy zainteresowane, opiewa m. in.:

Umowa porozumienia i współpracy. 
Prezydent Rzeszy niemieckiej, prezydent 
Republiki Francuskiej, Król Wielkiej Bry- 
tanji i obszarów zamorskich, Cesarz Indyj 
i Król Italji, w poczuciu szczególnej od
powiedzialności, jaką nakłada na nich fakt 
trwałej reprezentacji w Radzie Ligi Naro
dów w stosunku do samej Ligi oraz jei 
członków i jak wynika z ich wspólnego 
podpisu pod umowami lokarneńskiemi.

W przekonaniu, źe stan niepewności, w

jakim znajduje się świat, usunąć się da 
tylko przez wzmocnienie ich solidarności...

w dążeniu do nadania wszystkim posta
nowieniom paktu Lig’ ich pełnej skutecz
ności przy uwzględnieniu metod i proce
dury w nim przewidzianej, której nie chcie 
liby(l) się przeciwstawiać,

odnosząc się z poszanowaniem do praw 
wszystkich państw, co do których bez 
współdziałaniaf?) każdego zainteresowa
nego decyzje nie mogą być podjęte,

porozumieli się, aby w tym celu za
wrzeć umowę i zamianowali pełnomocni-

pakcie czterech

Gdynia — Tunis
Jedno z większych towarzystw okrętowych 

duńfkich uruchomi w najbliższych dniach Ił
uję okrętową, pomiędzy Gdynią i Gdańskiem a 
Tunj?em przez Antwerpjg. Statki będą krążyły 
dwa razy na miesiąc. Maklerem tej nowej linji 
będzie Polska Agencja Morska.

kami swoimi...
którzy po przedstawieniu swych pełno

mocnictw i stwierdzeniu, że wystawione 
one zostały w należytej i odpowiedniej' 
formie

. uzgodnili następujące postanowienia:
Art. 1. Wysokie strony, zawierające u-^ 

mowę, porozumiewać się będą z sobą we 
wszystkich sprawach je interesujących i o- 
bowiązują się dokładać wszelkich wysił-) 
ków, aby w ramach paktu Ligi stosować 
politykę skutecznej współpracy między) 
wszystkiemi mocarstwami dla utrzymania ) 
pokoju. ’

Art. 2. Z uwagi na pakt Ligi, szcze- . 
golnie na jego art. 10, 16 i 19 wysokie stro- 
ny, zawierające umowę, postanawiają mię-| 
dzy sobą z zastrzeżeniem decyzyj, jakie > 
powziąć mogą tylko zwyczajne organa Li-, 
gi Narodów, badać wszystkie projekty od
nośnie metod oraz sposobu postępowania, 
które mogą tym artykułom nadać należytą 
skuteczność.

Art. 3. Wysokie strony zawierające u- 
mowę obowiązują się dołożyć wszelkich 
wysiłków, aby zapewnić powodzenie kon
ferencji rozbrojeniowej; zastrzegają one so
bie na wypadek, gdyby pewne kwestie 
szczególnie je interesujące przy zakończe
niu konferencji zostały niezałatwione, 
wznowić ich badanie między sobą z zasto
sowaniem niniejszej umowy, a to w tym ce
lu, aby zapewnić ich rozwiązanie na nale
żytej drodze".

W artykule czwartym omówiona zosta- 
współpraca gospodarcza. Artykuł pią- 
zaznacza, że umowa ta zawarta zosta
ną przeciąg 10 lat od chwili wejścia jej 
życie. Nie mówi zatem nic o „pokoju

dziesięcioletnim“.
Umowę zredagowano w językach nie

mieckim, francuskim, angielskim i włoskim, 
przyczem w wypadkach wątpliwości mia
rodajnym jest tekst francuski.

Mussolini o
Płowa premiera włoskiego w senacie ,

Ligi Narodów, którego postanowienia wcic 
lone zostały obecnie do paktu 4-ch.

Premjer włoski omawiał następnie tru
dności, jakie wynikły przy redagowaniu 
art. 3, dotyczącego rozbrojenia, poczem po 
równywał kolejno artykuły pierwotnego 
projektu z artykułami tekstu ostatecznie 
uchwalonego. Wreszcie po złożeniu hołdu 
rządom, które z nim współpracowały, Mus
solini ze specjalnem uznaniem podkreślił 
lojalne zachowanie się rządu Daladiera i 
oświadczył, że nieporozumienia, jakie ist
niały między Francją a Włochami, zostały 
obecnie usunięte. Te ostatnie słowa przy
jęte zostały owacyjnie przez zgromadze
nie.

Do tej mowy MussoliniegOj jeszcze po
wrócimy.

Korespondent Havasa w Rzymie dono- 
że posiedzenie senatu włoskiego odbyło 

się przy szczelnie wypełnionej sali w obec
ności ambasadorów Francji, Anglji, Nie
miec, Polski i Belgji. Mussolini, którego 
pojawienie się na mównicy powitane zo
stało długotrwałemi oklaskami, przedsta
wił historię powstania paktu czterech mo
carstw, podkreślając z naciskiem, że pier
wotny tekst musiał ulec..—zmianie, gdyż 
pakt powinien był być rezultatem współ
pracy wszystkich czterech państw. Na
stępnie Mussolini wykazał, w iaki sposób 
tekst został przystosowany do słusznych 
wymagań poszczególnych państw, poczem 
komentował najważniejsze ustępy paktu, 
wyjaśniając, iż rewizja postanowień trak
tatów przewidziana jest w art. 19 paktu

si,

Manifestacje naszej siły
w dniu „Święla Plorza

ła 
ty 
ła
w

Niemcy w roku bieżącym wzmocniły 
propagandę za rewizją traktatów. Akcja 
ta nie pozostaje bez echa.Dzisiaj musimy 
sobie postawić za zadanie odpowiedzieć na 
atak niemiecki generalnym kontratakiem.

Początkiem tego będzie „Święto mo
rza“, w dn. 28 i 29 czerwca br.

W dniach tych musimy zapoznać Niem 
cy i cały świat z jednolitą opinją wszyst
kich Polaków. W tych też dniach musimy 
specjalnie przedstawić wszystkie argu
menty historyczne, etnograficzne i gospo
darcze, przedstawiające iasno całemu 
światu, źe Pomorze było i jest polskie. Te 
«wszystkie fakty, cyfry i daty, które choć 
czerpane z przedwojennych oficjalnych

źródeł naszych wrogćw, 
cia.

Manifestacje zatem 
morza" muszą zarazem

są nie do odpar*

w dniu „Święta 
świadczyć o na

szych wyłącznie pokojowych zamiarach. 
„Święto morza" zatem będzie świętem pra 
wa i naszej siły.

Manifestacje „świętomorskie" połączo
ne będą jednocześnie z powszechną zbiór
ką na dwa tak istotne cele, jak Fundusz 
obrony morskiej i fundusz akcji kolonijnej.

W zapewnieniu bowiem należytej obro
ny naszego stanu posiadania, jak również 
w znalezieniu dróg dla naszej ekspansj’, 
musi wziąć czynny udział cały naród pod 
hasłem: „Morze i kolonje — to potęga 
Polski“«

po» 
Na

Lu»

Delegaci Ligi Narodów
zwiedzają Polskę

Z Warszawy wyjechali po 10 dniowym 
bycie przedstawiciele sekcji Higjeny Ligi 
rodów, udając się w objazd kraju.

Lekarze zagraniczni zwiedzą kolejno
blin, Lwów, Borysław, Truskawiec, Kraków, 
Zakopane, Katowice, Skoczów, Będzin, Łódź, 
Opatów, Poznań, Gniezno, Gdynię i Łowicz. 
Podróż po Polsce potrwa trzy tygodnie, po» 
czem w dniu 28 bm. wycieczka powTóci do 
Warszawy, następnie zaś opuści Polskę.
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S. CELICHOWSKI.

Społeczeństwo w walce
kryzysem

r Na pierwszem nrejscu — o ile chodzi 
o ożywienie koniunktury — postawić trze
ba kwestję racjonalizacji i podniesienia 
konsumeji. W tej dziedzinie oddziaływanie 
na społeczeństwo winno iść w następują
cych kierunkach:

a) ograniczenie konsumeji towarów i 
artykułów zagraniczrych, a zwłaszcza 
luksusowych. O ile chodzi o towary kra
jowe — powinien być położony nacisk na 
to, aby rodzaj i jakość towaru wytwarza
nego i zakupowanego przez konsumentów 
były dostosowane do „standard of life" 
(stopy życiowej) społeczeństwa.

Zagadnienia te dają szerokie pole dla 
racjonalnej propagandy jak ze strony sfer 
gospodarczych, tak i czynników politycz
nych, mających wpływ na społeczeństwo. 
Metody działania powinny być dokładnie 
przemyślane, — muszą być one jednak c- 
stre i energiczne, gryź zamiłowanie do 
towarów obcych niestety ustępuje w zbyt 
powolnem tempie, a zrozumienie w szero
kich sferach społeczeństwa ujemnej roli 

łych towarów dla produkcji krajowej jest 
niedostateczne.

Dla osiągnięcia tego celu należałoby o- 
żywić działalność Ligi Samowystarczalno
ści Gospodarczej, która zwłaszcza na Po
morzu jest zamało wydatną ewentualnie 
stworzyć tu specjalną organizację, propa
gującą to zagadnienie;

b) Jest rzeczą konieczną aby uzyska
ne przez rząd zniżki cen artykułów skarte- 
lizowanych dotarły w całej pełni do od
biorcy, Tymczasem r arazie tak się nie 
dzieje. Powody takiego stanu rzeczy winny 
być . zbadane i usunięte Kalkulacja cen w 
handlu winna się odbywać pod kątem wi
dzenia zwiększenia obrotów przy małych 
doraźnych zyskach.

c) Przemysł i handel winien położyć 
większy niż dotychczas nacisk na reklamę, 
sprawną obsługę klijenteli i wogóle szu
kać nabywcy nazewnątrz, docierając przez 
swoją organizację nawet do tych zakątków 
kraju, w których wskutek oddalenia od 
źródeł zakupu konsumeja w pewnych dzie 
dżinach jest w zupełnym zaniku.

d) W dziedzinach, gdzie konsumeja 
znacznie spadła wskutek ceny, niedostęp
nej dla szerszych mas (np. cukierki, pier
niki) przemysł, dostarczający do tej pro
dukcji surowce, powinien jeszcze obniżyć 
ceny, umożliwiając w ten sposób obniżkę 
ceny gotowego wyrobu i wzrost jego kon
sumeji.

e) Celem podniesienia produkcji i zbytu 
należy wytworzyć atmosferę, zmuszającą 
władze W. M. Gdańska do zaniechania 
szykan w stosunku do przywozu z Polski, 
• nawet tranzytu polskich towarów, gdyż 
stan obecny w tej dziedzinie w dużym stop 
niu hamuje piodukcję — przedewszystkiem 
rolną i rzemieślniczą.

Drugą grupę spraw stanowią zagadnie
nia, dotyczące podniesienia rentowności 
produkcji i wymiany. W tej dziedzinie na
leży: ,

a) przeciwdziałać rozdrobnieniu prze
mysłu i handlu i dążyć do podniesienia ich 
na wyższe szczeble organizacyjne. Staty
styka skarbowa za rok 1932 wykazuje 
znaczne zmniejszenie się ilości przedsię
biorstw I-szej i II-giej kategorii przy jed
noczesnym poważnym wzroście przedsię
biorstw kategoryj najniższych. Należy pro 
pagować organizację przemysłu, umożli
wiającą daleko posunięte nastawienie się 
na masową produkcję niewielkich ilości 
jednolitych typów. Jest to możliwe do o- 
siągnięcia »rzez racjonalny podział pro
dukcji wewnątrz danej grupy zakładów wy 
twórczych.

b) Organizacja pracy w zakładach prze 
myślowych i handlowych powinna ulec do
kładnej rewizji pod kątem widzenia uzy
skania dalszych oszczędności i zastosowa
nia najnowszych zdobyczy w tej dziedzi
nie.

Przed Instytutem Organizacji Pracy o- 
' wierają się wielkie zadania, możliwe do 
zrealizowania tylko wówczas, o ile on wej
dzie w większy niż dotychczas kontakt 
z życiem i należycie rozwinie odpowied
nią propagandę.

c) Z punktu widzenia potrzeb chwili 
obecnej jest rzeczą niedopuszczalną, aby 

w momencie nawoływania do ożywienia 
obrotów Ubez?pieczu’nia Krajowa w Po
znaniu obciążała przedsiębiorstwa za rok 
1932 składkami bez porównania wyższemi, 
niż w roku ubiegłym i wzrastającemi z 
każdym rokiem, gdyż nie ma to żadnego 
gospodarczego uzasadnienia i pozbawia lu
dzi energii do pracy w swoim warsztacie, 
doprowadzając ich nieraz do ruiny.

d) Wykonywanie wszelkich prac we 
własnym zarządzie przez władze państwo
we lub samorządowe powinno być zanie
chane, gdyż utrudnia to rozwój przemysłu 
prywatnego i prowadzi w znacznym stop
niu do jego pauperyzacji i zaniku inicja
tywy prywatnej.

e) Nielegalne prowadzenie przemysłu 
powinno być zwalczane z całą surowością 
i bezwzględnością. Spowoduje to przerzu
cenie się znacznego kontyngentu świadczeń 
na warsztaty legalne powodując temsa- 
mem i wzrost rentowności i wywołując dal 
sze możliwości rozwojowe.

f) Zaległości podatkowe powinny być 
jaknajprędzej zlikwidowane. W tej dzie
dzinie zostały już przez Ministerstwo Skar 
bu wydane zarządzenia, udzielające preze
som Izb Skarbowych nadzwyczajnych peł
nomocnictw w tej dziedzinie na okres cza

Powrót Marszalka Józefa Piłsudskiego

Powrócił do Warszawy, po klkudniowym pobycie w Wilnie, Pan Marszalek Józef Piłsudski. 
Na zdjęciu naszem widzimy Pana Marszałka opuszczającego wagon na dworcu Głównym 

w Warszawie

Broniowe koszule i Biller
Głos jednego z uchodźców niemieckich

Znany pisarz niemiecki Feuchtwanger 
który wyemigrował z Rzeszy, zamieścił w 
jednem z pism ciekawy artykuł o Hitlerze, 
w którym czytamy m. innemi co następuje:

W ciągu ubiegłego roku naczelne or
gany partji hitlerowskiej, aż dwa razy ra
dziły swoim czytelnikom by mnie zamor
dowano. Z drugiej jednak strony, czuję du- 

Strzelcy na woóach Bałtyku
Z podróży „Temidy 1“

serdecznie podejmowani przez 15 pułk „Aizsar 
gów“ i przez 1 libawski pułk piechoty. Strzel
cy zwiedzili miasto i byli obecni na ćwicze- 
inach w ostrem strzelaniu 15 pułku „Aizsargów“ 

Na obiedzie pożegnalnym, wydanym na cześć 
polskich strzelców pułk. Rusmanis, reprezentu
jący komendanta głównego „Aizsargów“ pod
kreślił, że ta pierwsza morska podróż strzelców 
pi lskich do krajów nadbałtyckich otwiera nowe 
drogi dla utrzymywania ścisłej łączności za
przyjaźnionych organizacyj, co niezawodnie prz£ 
czyni się do jeszcze większego zbliżenia naro 
dów polskiego i łotewskiego Po gościnnem prz> 
jęciu w Libawie „Temida 1“ ruszyła w dalszą 
drogę. - i

Związek Strzelecki zdobywa coraz więcej 
przyjaciół nietylko w kraju, ale i zagranicę Na 
uwagę zasługuje szczególnie przyjaźń, jaka łę 
czy organizację naszych strzelców z estońską 
organizację gwardji narodowej ,,Kaitseliitem“ 
i łotewską organizację obrony narodowej „Aiz- 
sargę“.

Celem nawiązania i zacieśnienia bliższego 
kontaktu z wodnemi jednostkami tych pokrew 
nych organizacyj, w drugiej połowie maja wy
ruszył w podróż do Estonji i Łotwy jacht tirze 
lecki „Temida 1“ z komandorem Ziółkowskim 
i płk. Gluth Nowowiejskim na czele.

Po przybyciu do łotewskiego portu Lubawy 
polscy strzelcy — marynarze byli niezwykle

su do 30 czerwca 1933 r. Termin ten wy- 
daje się za krótki. Pozatem duży wpływ na 
psychikę sfer zainteresowanych miałoby 

uzyskanie zgody Ministra Skarbu na po
wołanie do życia przy P. Wojewodzie Ko
mitetu Opiniodawczego, składającego się z 
reprezentantów Izb: Przemysłowo-Handlo
wej i Rzemieślniczej, który miałby za zada
nie dokładne zbadanie sytuacji finansowej 
poszczególnych jednostek i orzekanie o 
marzaniu względnie rozłożeniu na raty tych 
(zaległości w indywidualnych wypadkach.

g) Jedną z najistotniejszych podstaw do 
ożywienia obrotów jest wzrost ruchu bu
dowlanego. Należałoby więc rozwinąć e- 
nergiczną propagandę, wykazującą, że bu
dowanie w okresie obecnym ze względu 
na taniość budulca i pracy jest rentowną 
lokatą kapitałów.

h) Taryfa na przewóz węgla i miału na 
Pomorze powinna być o mniejwięcej 30 
proc, obniżona celem zahamowania przy
wozu węgla angielskiego, który przy o- 
becnych taryfach przewozowych kalkulu
je się na Pomorzu taniej, niż krajowy, i 
wskutek tego popyt na węgiel zagraniczny 
jest już poważny i w dalszym ciągu wzra
sta.

(Dalszy ciąg nastąpi).

żą łączność z kulturą niemiecką i pragnę 
powrócić do Niemiec, dlatego zrozumiałą 
jest rzeczą, że muszę zachować pewną o- 
strożność w swoich sądach o wodzu naj
większej partji politycznej w Niemczech, 
który trzyma ster rządów w państwie.

Gdy przed pewnym czasem napisałem, 
że w Niemczech, ludzie materjalnie biedni

3—»wiliinni i ■■ i.

Zaparcie. Świadectwa klinik ginekologiem 
nych potwierdzają, że naturalna woda gorzka 
Franciszka: Józef a zapewnia łagodne wypróż* 
nienie i dlatego stosowanie jej u położnic jest 
bardzo wskazane.
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Narad© pargsltie 
w sprawie magistrali Slask - 

Gdpnia
Eiia 10 lipca r. b. odbędzie się w Warsza

wie posiedzenie rady i komitetu dyrekcyjnego 
T-wa Kolejowego Polsko - Francuskiego, na któ 
rem omawiane będą sprawy dotyczące eksploa
tacji magistrali kolejowej Górny Śląsk — Gdy
nia.

W posiedzeniu tern wezmą udział przedstawi 
ciele koncernu Schneider Creuzot i Banque des 
Piys du Nord.

Świadczenia na rzecz 
funduszu Pracy

W najbliższych dniach ogłoszone zostanie roz 
pc.ządzenio prezesa Rady Ministrów, wydane 

w porozumieniu z. ministrami spraw wewnętrz
nych, skarbu, przemysłu i handlu, komunikacji, 
iplcki społecznej, oraz rolnictwa i reform ro’- 
njch, w sprawie zmiany rozporządzenia z unit 
31 n » rca 1933 r. o świadczeniach na rzecz Fun
duszu Pracy.

Wystawa przemysłu 
ludowego

Wydział turystyki ministerstwa komunikami 
dcu.»iając znaczenie folkloru dla propagandy 
tar, styki zarówno w kraju jak i zagranicą, za
inicjował urządzenie wystawy folklorystycznej 
i wystawy przemysłu ludowego na Huculszczy- 
źnie.

Wystawa odbędzie się w miesiącach letnich, 
prawdopodobnie w Worochcie.

Młodzież polsha na Sio- 
waczufitle

W czasie Zielonych Świąt odbył się w By
strzycy nad rzeką Wag na środkowej Słowa- 
czyźnie krajowy zlot „Orła“, w którym wzięta 
udział również delegacja polskiej młodzieży i a 
tolickiej w liczbie SC usćb z własna ork estrą 
Pobyt na Słowaczyźnie gości polskich którzy 
doznali tam nader *<»rd? iznege przyjęcia, stał 
• ę powodem manifestacji na cześć Polski ot£i 
r.* ' żenią poisko-slowa.kiego

należą do obozu lewicowego, zaś duchowo 
biedni — do obozu prawicowego, w prasie 
nacjonalistycznej podniesiono straszny 
wrzask.

Twierdzenie swoje chcę oprzeć na 
faktach: książka napisana przez wodza 
„nazi — Hitlera p. t. „Moja walka" (Mein 
Kampf) osiągnęła nakład 200 tysięcy egzem 
plarzy. Książka jego przeciwnika Remar- 
qui a — „Na zachodzie bez zmian" osiąg
nęła nakład w wysokości 1200 tysięcy, 

powstajee oczywiście więc zagadnienie — 
czy sfery intelektualne Niemiec należą do 
obozu Hitlera, czy też do obozu lewico
wego?

Hitlerowcy przez cały czas istnienia 
swojej partji nie zdradzili się ani nawet jed 
ną oryginalną ideą: godło swoje „znak 
swastyki“ ukradli Hindusom, sposób powi
tania i umundurowania — Mussoliniemu, 
a „bronzowe koszule" wzięli oni z mojej 
książki „Powodzenie“, która wszak dale
ka jest od tendencyj hitlerowskich.

— Pragnę czemprędzej wrócić do Nie
miec, choć wiem, że czekają mnie tam duże 
nieprzyjemności. Nigdy nie wybaczyłbym 
sobie takiej dezercji. Tęsknię za moim do
mem w Berlinie, pragnę czemprędzej zasiąć 
przy mojem biurku, by dalej pracować.
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Imponujący rozwój Związku 
Rezerwistów w Grudziądzu

Z zebrania KonstutHculncgo Wydziału O^wiatowa-Prouadandowego
Przed kilku zaledwie tygodniami powstała 

na terenie Grudziądza i powiatu grudziądzkie» 
go niezmiernie pożyteczna i ważna w życiu spo 
lecznem organizacja pod nazwą Związek Re» 
zerwistów.

Idea Związku Rezerwistów znalazła wśród 
szerokich warstw tutejszego społeczeństwa nie 
zwykle przychylny oddźwięk, czego dowodem 
lic^ie zastępy nowo pozyskanych członków. — 
Związek Rezerwistów — po zaledwie 6 tygod» 
niowej pracy organizacyjnej — zdobył już po» 
nad 1000 członków, w tern ponad 500 członków 
czynnych i około 500 członków wspierających

Tak naprawdę żywiołowy rozwój tej orga» 
nizacji jest najlepszym dowodem, nietylko jej 
żywotności, ale też, i to przedewszystkiem, ce_- 
lowości.

Związek Rezerwistów to potężna organizacja 
która wszystkich obywateli przygotować ma 
do obrony granic by wspólnie i przy boku ar» 
mji czynnej bronić w razie potrzeby zagrożo» 
nych granic naszej ojczyzny.

Onegdaj wieczorem odbyło się w sali sej» 
miku powiatowego organizacyjne zebranie no* 
wego wydziału Związku Rezerwistów, a mia» 
nowicie Wydziału Oświatowo»Propagandowego 

Zebranie oprócz licznie przybyłych przed» 
stawicieli warstw naszego społeczeństwa, za* 
szczycili swą obecnością p. starosta Niepokul» 
czycki oraz w zastępstwie chorego gen. Sawie» 
kiego, p. pułk. Podwysocki

Zebranie zagaił prezes Związku p Wacho» 
wiak, poczem na przewodniczącego wybrano 
jednogłośnie dyr. Kasy Chorych p. mjr. Ku» 
charskiego, na sekretarza ziaś p. por. rez Szmel 
tera — Dłuższy referat o znaczeniu i zadaniach 
Związku oraz organizacji wydziału propagan* 
dowo — oświatowego wygłosił wiceprezes Zw. 
p. Walencikiewicz.

Następnie odczytano projekt regulaminu 
Wydziału nad którym potoczyła się dłuższa 
dyskusja. W dyskusji zabierali głos m. in. p. 
starosta Niepokulczycki, p. rektor Kupka, p 
Nowicki, prezes Wachowiak i in

Regulamin przyjęto tymczasowo z tern, że 
zostanie on jeszcze szczegółowo opracowany 
w najbliższej przyszłości.

Z kolei przystąpiono do wyboru dwóch za» i 
stępców przewodniczącego. Przewodniczącym I 
Wydziału jest każdorazowy wiceprezes Oświa. 
towo — Propagandowy, w tym wypadku p. 
Walencikiewicz. Na zastępców przewodniczą» 
cego wybrano pp. prof. Rouge i prof. Dawido»

Lubawa
— Tragiczny epilog bójki. Dnia 4 bm. oko» 

ło godziny 23 na drodze publicznej z Lekart 
do Skarlina powstała kłótnia’ pomiędzy Kala» 
marzem Antonim z Gryźlin i Iwankowskim 
Leonem ze Skarlina, w toku której Iwankow* 
ski zadał Kałamarzowi cios sztyletem w lewą 
skroń, tak że Kałamarz upadł na ziemię bez» 
przytomny. Rannego odstawiono do lecznicy 
powiatowej, gdzie dnia następnego o godz. 11 
zmarł, nie odzyskawszy przytomności. Zabójcę 
przytrzymano w dniu 5 bm. i osadzono w wię. 
zie.niu Sądu Grodzkiego w Nowemmieście.

Pogotowie obronne Pomorza
Ćwiczenia w Kartuzach

Na wzgórzu, które zostało obrane przez kie
rownictwo za punkt obserwacyjny, zaludniło się 
Zajechały w pobliże auta, przybyli przedstawi
ciele władz, i organizacyj ćwiczących by zorjen- 
tować się w położeniu i przebiegu walki. Stąd 
jak na dłoni widać rozległy horyzont, obramo
wany tu i ówdzie lasem. Tam czerwoni zatrzy
mują niebieskich. W terenie nie widać prawie 
oddziałów; gdyby nie huk wystrzałów, zdradza
jący ich obecność, oraz starannie wykorzystu
jące teren małe grupki — trudno byłoby się zor 
jentować.

Widzowie otaczają p. gen. Rachmistruka, 
który milcząco obserwuje pole walki; generał 
skąpy jest w pochwałach, wymaga bardzo wie
le.

Plan dow’ódcy baonu był celowo obmyślany 
Po dłuższej walce zmusza on czerwonych do wy 
cofania się.

Uporczywa obrona miasta jest zakończeniem 
walki, którą obserwują liczni mieszkańcy mia
sta Wśród okropnego huku granatów i gwałto
wnego ognia karabinów, po uporczywej prawie 
godzinnej walce — odzywają się trąbki — to 
koniec ćwiczeń i zbiórka.

Słońce mocno dogrzewa, żołnierze są już 

wieża, na sekretarza zaś p por. rez Szmeltera 
Po wyborach przystąpiono do organizowa» 

nia poszczególnych sekcyj, do których zebrani 
deklarowali się dobrowolnie ofiarując swą pra» 
cę Utworzono 6 sekcyj, do których kolejno 
weszli:

Sekcja odczytowo — propagandowa: pp inź. 
Grabowski Jan. dyr. Herzberg, dr. Ulatowski 
prof. Argasiński, prof Paderewski, prof Zarży» 
cki, prof. Nowicki prez. Gańcza naucz. Kali» 
nowski, asesor Michałowski.

W żołnierskim pogotowiu
Oficerowie rezerwu do p. Woiewod« Pomorskiego

Zjazd Związku Oficerów Rezerwy z 
całego Pomorza, który niedawno obrado
wał w Toruniu, wysłał do pi Wojewody 
Pomorskiego następującą depeszę:

8-my Walny Ziazd Delegatów Kół O- 
kręgu Pomorskiego Związku Oficerów Re
zerwy Rzeczypospolitej Polskiej odbyty w 

I uwag» <1 Odczyt tylko dla kobiet |twaa«1
w sobotę, dnia 10 czerwca br. o godzinie 8-mej wieczorem 

w sali DWORU ARTUSA (wielka sala).
Znana autorka p. ZOFJA GAŁUSZKO z Krakowa, upełnomocniona przedstawi

cielka na Polskę słynnej francuskiej autorki z dziedziny higieny MADAME MARTHE 
do FAYOLLE z Paryża, mówić będzie niezwykle interesująco na ciekawy i aktualny temat:

Miłość - Małżeństwo - Choroba i Zdrowie

„Odczyt tylko dla kobiet“ w INOWROCŁAWIU 
odbędzie sle W poniedziałek dnia 12 czerwca br. o godz. 8-mej wlecz.

W Sali Parku Mle'sklego>lnowrocław. 3369
Przedsprzedaż biletów w Inowrocławiu w księgarni S. Knast ul. Królowej Jadwigi. 

Bliższe szczegóły w afiszach. —

Odmładzanie kobiet, ich pielęgnacja w okresie przejściowym. — Jakie są głów
ne powody przedwczesnej śmierci? — Grzechy kobiet przeciwko sobie. — Niszczenie ko
biecej piękności i sił. — Niebezpieczny wiek. — Co kobieta w średnim wieku wiedzieć 
powinna o wieku przejściowym? — Niedomagania wieku przejściowego i środki zarad
cze — Dlaczego tyle kobiet przedwcześnie starzeje się? — Czy kobieta musi tak staro 
wyglądać, jak wykazuje to jej wiek? — Nerwowość u kobiet i powody tej nerwowości — 
Miłość małżeńska. — Macierzyństwo. — Czy dzisiejsze dziewczęta są odpowiednio wy
chowane do małżeństwa? — Małżeństwo z miłości. — Małżeństwo z rozsądu. — Czego 
kobiety nie wiedzą, a co wiedzieć powinny? — O zazdrości i sposobie jej pokonania. — 
Jak zwalcza się nadmierną otyłość, lub chudość? — Usuwanie zmarszczek i innych wad 
piękności. — Wypadanie włosów i powody wypadania.

TYLKO DLA KOBIET I DZIEWCZĄT POWYŻEJ 18 LAT!!!
Referentka p. ZOFJA GAŁUSZKO, która cieszy się opiują znakomitej prele

gentki, jest jednocześnie jedną ze znawczyń całokształtu życia kobiety. P. GAŁUSZKO 
mówi w zrozumiały dla każdego sposób o wszystkiem, o czem bezwzględnie wiedzieć 
muszą wszystkie kobiety i dziewczęta z dziedziny życia erotycznego i małżeńskiego, jak 
również z dziedziny pielęgnowania i utrzymania w zdrowńu ciała kobiety. — Odczyty od
bywają się w całej Polsce — w Warszawie odbyły się trzy wykłady przy wyprzedanej 
sali Konserwatorjum Warszawskiego Towarzystwa Higienicznego; w Poznaniu odbyły 
się dwa odczyty, pierwszy 6 kwietnia br. na który bilety zostały w parę zaledwie go
dzin w przedsprzedaży rozchw-ytane, oraz na ogólne żądanie Szan. Pań został dnia 28 
kwietnia br. odczyt powtórzony przy nadkompletnie wyprzedanej sali. Świadczy to naj
wymowniej jak aktualny I nadzwyczajnie ciekawy jest temat odczytu — Zainteresowanie 
w r.aszem mieście jest szalone!

Bilety po cenach najniższych, gdyż już od 1, —zł. wcześniej do nabycia
w firmie KSIĘGARNIA WOJCIECHOWSKIEGO — Stary Rynek, telefon 419.

3330

zmęczeni. Odbyli duży wysiłek marszowy. Ten 
i ów osłabł, bo nie przywykł do dłuższego mar
szu. Zato w każdej twarzy pomimo zmęczenia 
widać ochotę.

Obudził się uśpiony duch — stara piosenka 
żołnierska poderwała na nogi:

„Hej strzelcy wraz nad 1 ami orzeł biały“
Oczy błyszczą — to nie zabawa — to trud. 
Każdy z tych siedmiuset żołnierzy to wie. 

hJapewno stawią się znowu jako pierwsi. Ko
mendant powiatu odesłał kilkudziesięciu do do
mu — brakło mundurów i karabinów bo powia
ty nie przewidziały większych stanów. Przyma 
szerowała tutaj Kościerzyna, małe oddziały 
przysłało Wejherowo i — Gdynia...

Omówrienie ćwiczeń. Kierownik ćwiczenia i 
komendant Okręgowy w krótkich słowach pod
kreślają błędy. Wymagania stawiają duże — 
nic dziwnego — wysiłek dzisiejszego żołnierza 
jest ogromny, a przyszła wojna będzie zwycięs
ka tylko wówczas gdy żołnierz i dowódca do
kładnie poznają sposób i warunki walki.

Omawiający ćwiczenia podnieśli także i do 
bre strony wykonania. Cel tego ćwiczenia wy
raźnie określił Komendant Okręgu — to nie pa 
rada lecz wysiłek fizyczny i trudny marsz w

Sekcja prasowo — propagandowa: pp. red
Stanach, red Kunz sen., red Radomski

Sekcja teatralno»muzyczna: pp. profesor 
Daw’dowicz, profesor Miączyński, profesor 
Rouge.

Sekcja Sportowa: pp. nauczyciel Szmeltcr.
Sekcja wycieczkowa: p kierownik Kupka.
Sekcja świetlicowa: p. instruktor Gawlik
Po załatwieniu szeregu spraw wewnętrzno» 

organizacyjnych, przewodniczący zebrania p- 
mjr. Kucharski obrady zamknął.

dniu 28 maja 1933 roku w Toruniu prze
syła Panu Wojewodzie, przedstawicielowi 
Wysokiego Rządu Rzeczypospolitej na Po
morzu, wyrazy żołnierskiej organizacyjnej 
karności i zapewnienia dalszej usilnej pra
cy nad rozbudową przysposobienia woj
skowego.

gorący dzień, marsz bojowy. Zaznaczył zara
zem że w następnych ćwiczeniach wysiłek się 
zwiększy. Wreszcie zachęcił do' pracy wskazując 
na niebezpieczeństwo bezczynu. Im vięcej ćwi 
cząćych oddziałów na Pomorzu tern bezpieczniej 
— armja rezerwowa jest gwarancją pokoju.

P. gen. Rachmistruk inspektor oddz P. W. 
podziękował w gorących słowach uczestnikom 
ćwiczenia za poniesiony trud i zaznaczył, że ci 
wszyscy którzy tak ochotnie stanęli do ćwi
czeń spełnili dziś obowiązek obywatela — żoł
nierza.

Po omówieniu oddziały szykują się do de
filady. U wejścia do rynku zebrali się widzo
wie. — Kartuzy dawno nie oglądały te.i liczby 
uzbrojonych oddziałów, to też wszystkie oczy 
skierowane są w stronę ulicy, skąd nadejdą zwar 
te oddziały Armji Rezerwowej.

Defiladę odbierze p. gen. Rachmistruk. Chwi 
la oczekiwania. Orkiestra kolejowego P. W. w 
mundurach wysunęła się na czoło oddziałów.

Gromkie uderzenia bębna i garniące urywa 
ne tempo zagranego marsza.

Dusza się raduje.
Miarowym krokiem idą kompanje piechoty. 

Pomimo zmęczenia uderzają żwawo o bruk. — 
Na czele dowódca baonu z adjutantem ■«— do
wódcy kompanji i zwarte czworoboki piechoty. 
Żołnierze przyciskają broń do ramienia i patrzą

Nowe wykopaliska 
na Pomorzu

Ddkruclc osadu śrertniowlee«- 
v net pod Toruniem
W miejscowości Grabie w pow. toruń

skim w czasie robót przeprowadzonych i 
okazji powiększania kościoła, natrafili ro
botnicy na większą ilcść kości ludzkich o- 
raz ułamki ceramiki. Zawiadomiony o tern 
przez ks. prób. Lisooia, udał się w dniu 
wczorajszym do wspomnianej miejscowości 
dr. T. Waga, celem przeprowadzenia po
szukiwań terenowych. Badania wykazany, 
że wykopywane w wielkich ilościach koś
ci ludzkie s-ą nowszego pochodzenia i łą
czyć je należy z dawnym cmentarzem ko
ścielnym, Co się tyczy ułamków ceramiki, 
analiza zebranego na miejscu materjału 
wskazuje, że są to fragmenty średniowiecz
nej ceramiki gotyckiej, wykonanej na ko’e.

Kształt naczyń jest mocno baniasty, z 
silnie na zewnątrz wygiętym brzegiem, o 
powierzchni starannie gładzonej, barwy 
czarnej oraz w nielicznych wypadkach ja
sno - brunatnej. Skorupy częściowo po
kryte są charakterystycznemi ornamenta
mi kresek pionowych oraz odcisków stem
pelkowych. Opisane ułamki pozwalają 
przypuszczać, że na miejscu znalezienia 
ich znajdowała się ś-edniowieczna osada.

Zebrane na miejscu przez dr, Wagę za
bytki zostały przewiezione do Torunia, i 
złożone w Muzeum.

Tysiące odznak POS
w szeregach strzeleckich

Wśród młodzieży strzeleckiej zapanował 1 
ostatnich czasach istny pęd do zdobywania P 
O S Pęd ten istniał zresztą w szeregach strze» 
leckich już od szeregu lat, wtedy jednak strzel 
cy zdobywali własną organizacyjną odznakę za 
pięciobój, która była pierwszym prototypem 
obecnej odznaki sportowej, po oficjalnem usta 
leniu której przez PU WF i PW została przez 
Związek Strzelecki zniesiona.

W zakresie POS dotychczasowy dorobek 
strzelców przedstawia się bardzo dobrze, o 
czem świadczą następujące dane:

W ubiegłym roku zdobyło POS przeszło 170 
tysięcy osób, z czego 11 tysięcy zdobyły ko» 
bi-ety. Z całej tej liczby uzyskanych odznak 
wojsko zdobyło 92 tysięcy, młodzież szkolna 
35 tysięcy i młodzież pozaszkolna około 44 tys 
z czego na Związek Strzelecki przypada prze* 
szło 50 procent.

Polowa strzelców na całą młodzież poza» 
szkolną posiadającą POS — to już wcale pięk 
ny dorobek, Strzelcy jednak nie myślą spocząć 
na laurach. Z wiosną zaczęli generalny atak 
na POS. Nawet oddziały w dalekich, zapadłych 
wioskach prowincjonalnych przystępują licznie 
do próby na POS. Tak strzelcy rozumieją zna 
czenie dla państwa fizycznej tężyzny miodzie 
ży. Śmiało można powiedzieć, że obecny sezon 
sportowy Zw. StrzeJ. rozpoczął się pod zna» 
kiem POS‘u.

Brodnica
— Pożar w Strzelnicy Bractwa Kurkowego. 

W strzelnicy Bractwa Kurkowego w Brodnicy 
powstał pożar. Spaliła się część sceny sali kino 
teatru i podłoga oraz około 40 krzeseł. Szkodę 
oblicza się na sumę 1000 zł. Pożar powstał 
wskutek krótkiego spięcia przewodów elektry» 
cznych.

śmiało w oczy dowódcy. W oczach tych wyczy
tacie odwagę i gotowość — dzielna postawa żoł 
nierzy porywTa widzów...

Odchodzą, odchodzą — jedna kompanja za 
drugą. Od czasu do czasu 1 wdają tylko krótkie 
słowa komendy...

Idą Rezerwiści, Powstańcy i Wojacy, Strzel 
cy, Pocztowe I’. W. Przygrywa im orkiestra w 
takt marsza.

Msza połowa nie odbyła się pomimo uroczy
stych przygotowań i ustawionego w rynku oł
tarza. Nie odbyła się z przyczyn od nas nieza
leżnych, pomimo polecenia z Djecezji. żałowa
liśmy, że w tak piękny słoneczny dzień, zwarte 
i uzbrojone oddziały nie pomodlą się wspólnie 
o pomyślną przyszłość Ojczyzny.

Kompanje ustawiły się poza kościołem. Go
ście wysłuchali nabożeństwa w kościele.

Po nabożeństwie wydano wspólny obiad żoł
nierski.

Pozostaną wspomnienia tym wszystkim, któ 
rzy stanęli tu pod bronią Był to pierwszy za
stęp uzbrojonych Rezerwistów w tych powia
tach. Odżyły na długo wspomnienia z minionej 
wojny, a trud i znój żołnierza znów został 
wskrzeszony.

Armja Rezerwowa i tu jest gotową — a ci 
wszyscy, którzy dali tu swój trud, napewno 
staną karnie na następne wezwanie. Widz.
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KRONIKA
TORU*

Kalendarzyk rzym.-kat.
Piątek Felicjana
Sobota Małgorzaty Kr.

— Nocny dyżur aptek Do środy dnia 7 
czerwca włącznie dyżuruje w śródmieściu Ap» 
teka Radziecka ulica Szeroka. Na Bydgoskim 
■Apteka św. Anny, Mickiewicza 98. Na Mokrem 
Apteka pod Łabędziem ul. Kościuszki 15

Repertuar kin:
Mars: — Królowa Południa: 
Luks — Królowa Niewolników; 
Światowid: — Dziecko grzechu 
Pałace: — Biały Mustang.

Sezon 1932/33
•* Kier.: Józet Cornobis.

W piątek, dnia 9 bm. o godz. zostej 
Przedstawienie dla wojska 

.(Kobieta i Szmaragd“ 
Komedja w 3 akt. Harry‘ego 

s Jenkins'a.
Abonamenty i passe-partout nieważ.

W sobotę, dnia io bm. 
o godz. 2o»tej

»,Kobieta I Szmaragd“
: Komedja w 3 akt. Harry'ego Jen

kins'a.
W niedzielę, dnia 11 bm. o g. 16 h 

przedstawienie popołudniowe po 
cenach zniżonych

„Kobieta, która kupiła 
sobie mgła"

Sztuka w 3 aktach Passeur'a.
W niedzielę, dnia 11 bm. 

o godz. 2o4ej
„Kobieta i Szmaragd“ 
Komedja w 3 akt. Harry'ego 

Jenkins'a. Leg. zniżk. 33 proc.

I mfiaissa
— Z żałobnej karty. Dzisiaj rano o godz. 

8,30 w kościele NM. Panny odbędzie się msza 
św. za duszę śp. Marji Jagodzińskiej jako w 
pierwszą rocznicę śmierci, oraz we wtorek dn. 
13 bm. odbędzie się nabożeństwo żałobne rów
nież o godzinie 8,30 w tymże kościele w rocz 
nicę pogrzebu, na które zaprasza życzliwych 
córka Niekraszowa. 3378

— Koncert chóru dzieci krakowskich. — W 
niedzielę dnia 11 bm. o godzinie 5 po południu 
(dla młodzieży o godzinie 12 w południe) w 
auli gimnazjum męskiego odbędzie się koncert 
chóru dzieci krakowskich pod dyrekcją p. J. 
Suwara,

— Zapisy do szkół powszechnych. Zarząd 
Pomorskiego Towarzystwa Szkoły Powszech
nej zawiadamia, że zapisy do wszystkich klas 
sześcioklasowej szkoły Towarzystwa już się 
rozpoczęły i odbywają się w budynku szkol
nym przy ul. Piastowskiej Nr. 2 (obok dworca 
Torummiasto) codziennie od godz. 11 do 13. 
Szkoła mieści się w pięknym i hygjenicznie 
urządzonym budynku, prowadzi od najniż
szych klas język francuski, gimnastykę rytmicz 
ną i przygotowuje do gimnazjum. (3129

— Dancing wiosenny PBA’. W sobotę dnia 
10 bm. sekcja propagandowo-finansowa Pols
kiego Białego Krzyża urządza wielki Dancing 
wiosenny w salach Kasyna Garnizonowego. _
Początek o godzinie 21 — Wstęp 2 zł

— „Polska w twórczości Norwida'“ W po
niedziałek dnia 12 bm. o godz. 20 odbędzie się 
w auli gimnazjum im. Kopernika z ramienia 
toruńskiej grupy „Zrębu“ a pod egidą Rady 
Okręgowej „Straży Przedniej" odczyt pana pro 
fesora dr. Anny Grefnerowej pt „Polska w 
twórczości Norwida“. Aktualny ten temat, o- 
pracowany i wygołszony przez znaną prelegent 
kę oraz cel zbierze dużą ilość publiczności to
ruńskiej, która tak chętnie słucha wartościo
wych odczytów.

Wstęp 50 groszy przeznaczony na pismo 
młodzieży „Nasze Prace".

— „Na szlaku nowych idei“. Od paździer- 
pika roku ubiegłego istnieje na terenie Toru
nia Towarzystwo Kooperatystów które posfca 
nowiło sobie za cel krzewienie myśli spółdziel- 
czo»gospodarczej na Pomorzu. Towarzystwo 
grupując w swych szeregach działaczy spół
dzielców stara się drogą fachowych referatów 
wzbudzić w szerokich sferach społeczeństwa 
większe zainteresowanie dla ruchu spółdzielcze 
go. W najbliższą niedzielę prezes Towarzystwa 
p. mgr. J. Glębowicz wygłosi w sali kina „świa 
towid" o godz. 12 w południe odczyt pt „Na 
szlaku nowych idei"

Oaza słońca i wody
Pływalnia garnizonowa w Toruniu jcsl najnowocześniej 

urządzoną w Polsce
Niezadługo, gdy promienie słoneczne 

rozpraźą mury starożytnych kamienic To
runia, a granit jezdni ulicznych parzyć za- 
cznie stopy, uciekać będziemy przed nie
znośnym skwarem upałów na lewy brzeg 
Wisły, aby tam móc zażyć rozkoszy „ob
cowania z wodą".

Jeszcze przed paru laty „obcowanie" 
to musiało się ograniczać do odwiedzania 
cias-nego i prymitywnego baseniku, z bru- 
dnemi klitkami kajut ustawionych na pon
tonach, szumnie zwanego „Łazienkami 
Miejskiemi", dziś doprawdy po europejsku 
urządzona pływalnia garnizonowa zaspo
koić może najbardziej wymagających „wo
dniaków '. Dość powiedzieć, że jest naj
większą i najnowocześniej urządzoną pły
walnią w Polsce, o wiele przewyższającą 
swą doskonałością głośny ośrodek pływa-

I O. R. przy pracy
Żuwa współpraca armii czynnei z rezerwa'

Ubiegłej środy odbyło się miesięczne ze
branie miejscowego Związku Oficerów Rezerwy, 
które zaszczycili swą obecnością pp. dowódca 
63 p. p płk. Rymkiewicz, zastępca dowódcy 63 
p. p. ppłk. Nakoniecznikow, komendant Fede
racji PZOO. mjr. Adamczyk i komendant Ob
wodowy WF i PW kpt. Kwiatkowski.

Prezes Koła p. por. rez. Pułkowski, witając 
przedstawicieli armji czynnej wyraził radość 
z ich przybycia, stwierdzając, że zbliżenie ofi
cerów rezerwy z oficerami armji czynnej przy
czyni się do wydatnej i intensywnej pracy dla 
dobra Ojczyzny. Następnie p kpt. Kwiatkow
ski wygłosił referat pt. .,Obrona stała“, po któ
rym wywiązała się rzeczowa i obszerna dysku
sja, trwająca przeszło dwie godziny. P. płk.

llislrzoslwa ^ier sportowych Polski 
rozegrane zosłana w Toruniu

W roku bieżącym rozegrane zostaną mistrzo
stwa Polskj w grach sportowych na Pomorzu. 
Zaszczyt organizowania mistrzostw o które 
ubiegały się również inne miasta Polski, przy- 
padł w roku bieżącym Toruniowi, dzięki umie
jętnej interwencji delegata Pomorskiego Okrę
gowego Zw. Gier Sportowych prezesa kpt. Lau- 
rentowskiego na rocznem zebraniu Polskiego 
Z. G. S.

P. kpt. Laurentowski przedstawił znaczenie 
urządzenia tych imprez w Toruniu w związku 
z 700-leciem miasta, oraz zc wrzg’ędu na pro
pagandowe znaczenie polskości Pomorza.

Przyjazd przeszło 150 sportowców ze wszyst 
kich krańców kraju od północy do południa i 
od wschodu na zachód niemało się przyczyni 
do zainteresowania miastem w roku jubileuszo
wym.

W dniu 10 i 11 czerwca przybędą do Toru-

Wieczory ieairalne
Występ Reduty

i Junoszy Stępowshicgo
Żijwa Plaska multa w 3-cli 

dltiacii 1. Pirandello
Ljada temu, kto nie umie silnie, obu ręka

mi, tizymać się swojej prawdy, choćby ta praw 
da jutrzejsza była inna niż prawda wczorajsza 
— zdaje mi się, że tak powiedział Pirandello, 
,eżch dobrze pamiętam, co mówił Junosza Hen 
ryk ^ ty. Jest to paradoskalne stwierdzenie w 
aewuj formie starej prawdy, że nikt w istocie 
ni? wie co jest prawdą.

Rzeczywiście prawdy niema, jest tyłku w 
sercach ludzkich wiara w prawdę, a kto się tej 
wierze sprzeniewierza, w niwecz obraca wartość 
świat. A przecież co ma uczynić człowiek, któ 
ry widzi wokoło siebie nic jeno fałsz i obłudę, 
eo tna uczynić by ratować swoje „ja“ i żyt w 
spoke.jr między łajdakami, ba, zapanować nad 
ni-ii ?

■Starochrześcijańscy i średniowieczni asceci 
porzucali walkę i szli w pustynię — nie wiele 
im to pomagało, bowiem, uciekłszy od ludzi, 
stawali się pastwy własnej wyobraźni — i do
chodzili do obłędu. Pirandello daje nową zgoła 
receptę: chcesz żyć między ludźmi, chcesz nad 
nimi panować, udaw'aj w’arjata, a przelękną się 
ciebie, i — przynajmniej ze strachu - szano
wać cię będą.

Zresztą nie zupełnie nowa to recepta — cóż 
bowiem innego czvnil HanVetf 

y

cki „Legji" warszawskiej.
Kilkuhektarowy obszar dawnego nie

mieckiego basenu zamienił się, staraniem 1 
pracą oficerów Okr. Ośrodka P. W. i W. F. 
z kpt. Laurentowskim na czele, w prawdzi
wą oazę sportową. Bo i czego tam niema? 
I doskonale obmyślane, wygodne i obszer
ne kabiny, pozwalające rozebrać się w cią
gu jednego dnia wielotysięcznej rzeszy ła
knących słońca, i boiska sportowe do siat
kówki i koszykówki, zbudowane na pięk
nych, równiutko strzyżonych trawnikach, i 
doskonała plaża, z piaskiem tak białym 
i tak czyściutkim, że zdaje się, iż wydoby
to go nie z dna Wisły, a przewieziono z 
nad lazurowego wybrzeża, i, co najważniej
sze, dwa wielkie, ocementowane baseny: 
płytki i dla umiejących pływać, z wszelkie- 
mi urządzeniami, potrzebnemi do uprawia-

Rymkiewicz na zakończenie dyskusji wyraz 1 
swą radość z tak żywego zainteresowania się 
oficerów rezerwy tematami wojskowemi, przy
rzekając na przyszłość poparcie zarówno przez 
dostarczanie odpowiedniego materjału oraz 
wykładowców na następne zebrania. Również 
p ppłk. Nakoniecznikow wyraził gotowość 
przeprowadzenia osobiście kilku wykładów w 
Kole.

Po odczytaniu komunikatów, okólników i 
sprawozdania z walnego zjazdu delegatów roz 
winęła się ponowna ożywiona dyskusja nad 
bieżącemi pracam. Koła.

Zamykając zebranie, prezes Pulkowski po
dziękował oficerom rezerwy za liczne przyby
cie i żywy udział w obradach.

nia mistrzowskie drużyny z najdalej wysunię
tych siedzib Związków Okręgowych, a także 
i centralne ęiedziby będą reprezentowane.

Z Wilna przybędą dwie drużyny żeńskie 
AZS. i męskie ognisko KPW., ze Lwowa — 
żeńskj AZS. i męska Sokól-Macierz. z Śląska 
— męska Polski Zw. Pracowników Królewska 
Huta, z Pomorza wezmą udział — żeńskie T. G. 
„Sokół*“ Grudziądz i męska z Torunia, z Poz
nania —- żeńska K. S. , Warta" i męskie T. G. 
„Sokół", z Białegostoku męski POKS. Jagiel
lon ja, z Krakowa — żeńska YMCA i męska 
K. S. „Cracovia". z Łodzi żeńska HKS. i mę
ska YMCA, z Warszawy żeńska i męska AZS.

Jedynie Lubelski O. Z. G S nie przyśle 
swojej «ristrzowskiej drużyny

Toruń w dn.ach IP i ii o,winien wystąpić 
okazałe, gdyż b’dzie to jedna z największych 
imprez sportowych-

Stosowanie tej recepty przecież nie zawsze 
się udaje, bowiem nie wiadomo nigdy, gdzie 
granica

Spojrzyj w lustro, czy jesteś zupełnie pew
ny, że nie ujrzysz w niem warjata? Kiedy wej
dziesz w krętą uliczkę, nie widzisz ani jej po
czątku ani końca, a przeciesz wiesz, źo ’ niej 
wyjść musisz, nie wiesz jednak, jaki będzie ku-, 
nieć....

Niedarmo zwoje mózgu są kręte, jak znaki 
zapytania.

Bohater Pirandella wkłada na siebie żywą 
maskę warjata, albowiem nie chce iść do Ca- 
nossy. Nie przewidział końca ,kr?tcj uliczki, do 
której wszedł samochcąc, żc tuż przed wyjś
ciem popełni mord, aby nasycić swą zemstę i 
wtedy zmuszony będzie pozostać w krętej ulicz 
ce i już do śmierci udawać warjata — i po tej 
drodze jednak dojdzie do obłędu.

Poprawdzie, to autor z uas wszystkich, któ 
rzyśmy oglądali jego sztukę, porobił warjatów, 
cheiał nas zmiażdżyć potęgą słowa — czy mu 
się udało? — Niechaj każdy z widzów zapyta 
sam siebie.

Co do mnie, wyszedłem z teatru, jako naj
zdrowszy człowiek pod słońcem — między wa
rjatów się nie liczę!

Choć kto wie co o mnie powie bliźni! A 
może on właśnie war jat, choć może jutro jed
nak pójdzie do Canossy!

Nie wiem też, kto właściwie lepiej warjata 
uds.wał autor, Pirandello, czy Junosza Stępów 
8^1, Henryk IV-ty! < 

nia sportu pływackiego, a więc: słupkami 
do startów i torami pływackiemi, tram
poliną do skoków, boiskiem do piłki wo
dnej, a nawet ji stołem dla ping-ponga wo
dnego. Wodą basenów przechodzi przez 
zmieniane całkowicie co parę dni, specjal
ne filtry, które je oszyszczają dwoma spo
sobami: mechanicznie przy pomocy kilku 
warstw żwiru i koksu, i chemicznie — 
chlorem. Prysznice w kabinkach, pod któ- 
remi każdy przed wejściem do basenu mu
si się obmyć, dopełniają gwarancji czysto
ści wody.

Uprzyjemnia pobyt w pływalni radio, 
o niezwykle silnych megafonach, urządze
nia do gry w bridźa, szachów i domina, 
i wreszcie doskonale zaopatrzony, tani 
bufet.

Jedyną czarną stroną pływalni, bo i ta
ka niestety musiała się znaleźć, jest jei po
łożenie. Kilkunastominutowa droga od 
pizewozu wiślanego do terenów pływalnia- 
nych, pod skwarnemi promieniami słońca, 
nie należy do przyjemności. Ale na rok 
przyszły i ten mankament będzie usunię
ty: Magistrat nosi się z zamiarem, po wy
kończeniu nowego mostu na Wiśle, urzą
dzić przystanek tramwajowy tuż przy 
wejściu do pływalni. (w. m.)

Ciekawe zawodu teniso
we Szkół Podchbrużucii

W niedzielę dnia 11 bm. od godz. 9 do 15 
na kortach tenisowych Szkoły Podchorążych 
Artylerji (koszary na Mokrem) odbędą się cie 
kawę i emocjonujące zawody tenisowe szkół 
podchorążych: Kawalerji (Grudziądz), Piecho^ 
ty (Bydgoszcz) i Artylerji (Toruń) o nagrodę 
przechodnią Komendanta Szkoły Podchorążych 
Artylerji.

Wstęp na zawody przez bramę od ulicy Pu» 
laskiego. Zwolennicy sportu białego i goście 
mile widziani.

Specjalne zaproszenia nie będą rozsyłane.

Z Icalru
— „Kobieta i Szmaragd". — Dziś w 

p.ątek dnia 9 b. m. o godzinie 20»tej przedst* 
wienie dla wojska „Kobieta i szmaragd". Abo» 
namenty i passe partout nieważne.

W niedzielę dnia 11 bm. o godz. 20 „Kobie, 
ta i szmaragd".

Mupon
,.S>nia
do fcina ..Jltars” 

upoważnia do nabycia 
biletów ul

w dniu 9 czerwca 1953 r. 
(Wyciąć i orzed/ożyć w kasie).

Nie wyobrażam sobie, by sztuka wzbudziła 
tali ogromne zainteresowanie, gdyby króla Hen 
ryta grał ktokolwiek inny. Junosza jest bez- 
spnecznie aktorem genjalnym, dlatego łatwiej 
mu bvło przekroczyć granicę, do której artysta 
mniejszej miary nawet by nie doszedł na bliż
szy dystans.

Zaprawdę nie wiedzie!, eo więcej podziwiać 
czy umiejętność wydobywania głębi myślowej 
w s-« sobie jego mówienia, czy niesłychane opa
nowanie i modelowanie głosu, czy ruchy jego, 
ogromnie harmonijne, pełne prostoty i posągowe 
go spokoju’

Czy wreszcie mimikę pełną szczerości i praw 
Jy, czy niesłychanie drobiazgową analizę posta
ci którą odtwarzał?

Potężna indywidualność, ot co jest. I nie 
dziw, że, aczkolwiek cały zespół Reduty, zło 
żony z artystów dobrych i świetnie zgrany, 
przecież Wszystkie te postacie tworzyły tylko 
jakoby ornament jakiegoś cokółu, na którym 
górował monumentalnie Junosza

A obraz końcowy był jakoby symbolem tego 
stosunku Junoszy, jako postaci głównej, do 
reszty zespołu.

Jakże dawno teatr toruński nie widział na 
sepnie swojej arysty takiej miary, 5 nie wi
dział tak świetnie zagranej sztuki!

I chociaż przed oczyma widzów, gdy wycho 
Ó2iB z teatru, roiły się znaki zapytania, przecież 
każdy wyczuwał, że oto przed chwilą przeżywał 
mumenty głębokiego dreszczu psychicznego i 
est< tycznego. Soo.
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Wspaniała uroczystość 
inauguracji Legionu Młodych 

obwodów Lubawa i Nowemiaslo

Wynik konkursów śpiewaczych 
w Toruniu

Pierwsze mlelsce zdobyli Iwowlacu
Ostatnio odbyła się wspaniała uroczystość 

inauguracji dwóch obwodów Legjonu Młodych 
Lubawy i Nowegomiasta, która z okazji święta 
P\V i WF miała miejsce w Nowemmieście.

Program uroczystości wypełniły uroczysta 
Msza św., udział w defiladzie po nabożeństwie 
z oddziałami pw., uroczyste zaprzysiężenie Le 
gjonu i wieczorek towarzyski.

Uroczystość Legionistów zaszczycił swą o» 
becnością p. Wojewoda Kirtiklis.

Mowę powitalną wygłosił komendant Legjo 
nu Nowegomiasta leg. Rudysz. Następnie od» 
czytał leg. inspektor Łukasik deklarację ideo» 
wą Legjonu Młodych. Jako trzeci mówca wy» 
stąpił komendant okręgowy leg. Napiórski.

Zwracając się do członków składających 
ślubowania, zaznaczył, że dotychczas minął o» 
kres pierwszy, okres „przełamania wewnątrz* 
nego — siebie“. Odtąd rozpocznie się drugi o« 
kres pracy, pracy nad społeczeństwem, które, 
nurtuje marazm w spadku po długich latach 
niewoli.
Następnie mówca jeszcze raz wezwał wszyst» 
kich stających do ślubowania by z całą rozwa« 
gą uświadomili sobie czy są gotowi iść praco* 
wać praktycznie w nowym kierunku z oałem 
oddaniem się sprawie. Na wezwanie to wszys* 
cy jak jeden mąż, stanęli ochotnie do przysięgi 

Z Lubawy stanęło 40 członków. Nowego» 
miasta 46 — razem 86. Przed gośćmi utworzył 
się zwarty otwarty czworobok, gotowy do 
przysięgi. Wkrótce też dały się słyszeć słowa 
pełne siły i zdecydowania, wychodzące z ust 
Młodych legjonistów i legjonistek, powtarza» 
jących słowa przysięgi za kom. okręg, leg. Na* 
piórskim. Udekorowani znaczkiem legjonowym 
stali się od tej chwili czynnymi członkami- Le* 
gjonu.

Następnie przewodniczący komendant leg. 
Rudysz odczytał tekst nadesłanych telegramów 
z różnych obwodów z życzeniami owocnej pra 
cy dla Państwa i rozwoju organizacji.

Na zakończenie odczytał treść telegramów 
do Pana Prezydenta Rzplitej, Pana Marszałka 
Piłsudskiego oraz prezesa Ministrów.

Wąbrzeźno
— 20 lecie pracy wydawniczej. Właściciel 

Zakładów graficznych i wydawca „Głosu 
Wąbrzeskiego“ p. Bolesław Szczuka obchodził 
w dniu 5 bm. 50 lecie urodzin i 20 lecie pracy 
wydawniczej.

Pracownicy Zakładów specjalnie uczcili 
godnie ten dzień, urządzająo skromny obchód. 
W przeddzień obchodu urządzono popołudniu 
tradycyjne „nieszpory drukarskie“.

— Osobiste. Dotychczasowy naczelnik U» 
rzędu Skarbowego p. Nikodem Grzywacz 
przeniesiony został na równorzędne stanowi» 
sko do Kościerzyny. Na miejsoe p. naczelni» 
ka Grzywacza przydzielony został p. Róg z 
Chojnic, który objął już urzędowanie.

Pp. Naczelnikom życzymy na nowych sta 
nowiskach wszelkiej pomyślności.

CZESŁAW KOŚCIELSKI.

Szlakiem najdroższych 
polskich pasniaitua

POMORZE — CZĘSTOCHOWA — KATOWICE 
— KRAKÓW — OJCÓW — WIELICZKA — 
Poznań — Inowrocław — Bydgoszcz.

i.
Przyznać muszę szczerze, że poznanie Krako

wa, Częstochowy, Katowic — zwiedzenie Wawe
lu, Ojcowa, Wieliczki, od dawna było mojem 
cichein marzeniem. Pochodząc sam z północnej 
Polski, a mając przytem żyłkę krajoznawcy —- 
pozrełem już dość dobrze ziemie pomorską i 
wielkopolską, jednak okoliczności tak zawsze 
się składały, że ani jedna z projektowanych 
wyp aw na południe naszego kraju nio doszła 
do skutku. Łatwo więc zrozumieć, z jakiem 
uczucienł przyjąłem i to odrazu do „zatwierdza
jącej wiadomości“ zapowiedź organizowanego 
przez Polskie Towarzystwo Krajoznawcze tour
nee z Pomorza, via Częstochowa do Katowic i 
okolicy. Przejechać taki kawał Polski 1 spełnić 
przytem za jednym zamachem, jeśli nie wszyst
kie, to przynajmniej sporą część swoich pragnień 
krajoznawczych — ta propozycja nie wymaga 
chyba namysłu.

Zanim jednak przezornie „oprowiantowany“ 
wyruszyłem patrząc z wysoka na wszystkich 
domatorów — na dworzec, jak grom z pogodne
go nieba runęła zaiste hiobowa wieść: Pociąg 
„Gryf Pomorski“ odwołany 1 Zamało zgłoszeń. 
Na szczęście — dyrekcja kolei poszła pożało
wania godnym organizatorom imprezy o tyle 
na rękę, iż zezwoliła na doczepienie kilku wa-

Z gości życzenia złożyli: reprezentant p. 
gen. Pasławskiego oraz komendant okręgowy 
Zw. Strzeleckiego. Prezes senjorów L. Ml p. 
starosta dr Tomczyński, prezes powiatowy Zw 
Strzeleckiego inspektor B Woźniak, prezes koła 
BBWR dr Komassa i prezeska Organizacji Ko» 
biet na Nowemiasto Hymnem narodowym i 
okrzykami na cześć p Prezydenta, Marsz>ałka 
Piłsudskiego i Wojewody Kirtiklisa zakończo» 
no tę piękną uroczystość W czasie uroczysto 
ści występowała orkiestra wojskowa 67 pp.

Gdy sic ma do 
czynienia z denilemanami...

Niezwykli) napad rabunkown w powiecie burfźosklm
Wczorajszej nocy pomiędzy gocŁz. 12 a 1-ą 

dwóch nieznanych mężczyzn dokonało niezwy
kłego napadu rabunkowego na dom strażnika 
kolejowego w Niemczu powiatu bydgoskiego. 
Napad ten, a raczej — sądząc po zachowa
niu 6ię sprawców — „spóźniona wizyta gen
tlemanów“. miał przebieg następujący:

Około północy, rodzina strażnika kolejowe
go Franciszka Baumgarta w Niemczu — zbu
dzona została brzękiem tłuczonego szkła jed
nego z okien parterowego domku. Zanim do
mownicy zdołali zorjentować 6ię w sytuacji, 
w drzwiach mieszkania zabłysła latarka elek
tryczna, a do pokoju wsunęło się bezszelestnie 
dwóch mężczyzn. Jeden z nich, wzrostu śre
dniego trzymał w ręku laskę, drugi, nieco 
mniejszy, ucharakteryzowany czernldłem — 
przyświecał lampką. Przybyli w krótkich sło
wach wyjaśnili cel swej wizyty: Żądamy pie- 
niędzyl

Zawodowy włamywacz przed sądem
Za dokonanie włamali 1

W dniu wczorajszym na ławie oskarżonych 
przed Sądem Grodzkim w Grudziądzu zasiadł 
znany i zawodowy włamywacz niejaki Ludwik 
Woźniak bez stałego miejsca zamieszkania.

Akt oskarżenia zarzuca Woźniakowi, że w 
czasie od stycznia 1932 do kwietnia 1933 r. 
dokonał na terenie Grudziądza 17 włamań i 
kradzieży mieszkaniowych. Według aktu u- 
skarźenia wszystkie kradzieże są udowodnione 
i popełnił je Woźniak.

Na wczorajszej rozprawie Woźniak przyznał 
się tylko do 2 kradzieży, zaprzeczając swego 
udziału w 15 innych kradzieżach.

Woźniak — jak już pisaliśmy powyżej — 
jest znanym i zawodowym włamywaczem i już 
kilkakrotnie karany długoletniem więzieniem 
za kradzieże.

Na rozprawę wczorajszą powołano i.7 
świadków, wszystkich poszkodowanych.

Rozprawie przewodniczył sędzia Pallasch, 
oskarżał st. przód. Lewandowski

Sąd po przeprowadzonej rozprawie u»m' 
winnym Woźniaka kradzieży w trzech wypad
kach, zaś w 10 wypadkach winnym paserstwa.

gonów wycieczkowych <1o pociągów zwyczajnych. 
Trochę się przy tern pozmieniał rozkład jazdy 
— jednak sytuacja została uratowana.

Wreszcie odjechaliśmy. Lokum swoje na 
blisko trzy doby znaleźliśmy w wygodnych 
„pullmanach“. Zaraz na wstępie, po zaznajo
mieniu się z współszczęśliwcami z Torunia i 
Inowrocławia — dowiedzieliśmy się bliższych 
szczegółów tragedji „Gryfu“. Okazało się, iż 
do kompletu wymaganego do uruchomienia spe
cjalnego pociągu zabrakło 40 osób. Coprawda 
w kilka godzin przed wyjazdem, gdy „Gryf“ 
zfftał już odwołany, kierownika wycieczka opa- 
d'o trzy razy tyle nagle zdecydowanych amato
rów wycieczki, jednak mimo szczerych chęci, 
było już zapóźno. Tak, jak u nas niemal we 
wszyslk ch tego rodzaju wypadkach: zawsze 
ignoruje się kalendarz i zegarek.

Gawędząc wesoło na temat oczekujących nas 
cudów, mijaliśmy stacje, jak wskazówka stope
ra sekundy. Nowe, stylowe budynki stacyjne, 
pobudowane w równych odstępach, przypomina
ły nam przez czas dłuższy, że jedziemy nowo- 
otwartą magistralą na linji Herby — Gdynia.

Wreszcie i Częstochowa. Pozostawiwszy na
sze wagony na uboczu, wyruszyliśmy na kilku
godzinną wędrówkę. Mimo popołudniowej pory, 
w mhście, a zwłaszcza w okolicy Jasnej Góry, 
panował ruch niezwykle ożywiony. Podobno tam 
jest tak zawsze. Z braku czasu musieliśiny na
szą ciekawość ograniczyć do zwiedzenia głów
nego punktu zainteresowania turysty, t. j. do 
kościn?» i klasztoru O. O. Paulinów, rezygnując 
zgćry z możności obejrzenia okolic Częstochowy, 
jak Alirowia, Olsztyna, czy Bobolic.

Na podstawie orzeczenia jury ustalono na
stępujący wynik konkursu śpiewaczego z dnia 
5 czerwca rb. w Toruniu: Syrena — Lwów 
(męskj 186 punktów; Echo — Stanisławów 
(męski) 180 pkt.; Lutnia — Toruń (mieszany) 
180 pkt.; Cecylia św. Jana — Toruń (miesza 
ny) 180 pkt.; Moniuszko — Gdańsk (męski) 
178 pkt.; Lutnia — Grudziądz (mieszany) 159 
pkt.; Halka — Podgórz (mieszany) 158 pkt.; 
Halka — Golub (męski) 158 pkt.; Chór Aka
demicki Ambrosianum — Warszawa (mieszany) 
157 pkt.; Chór kościelny N. P. M. — Toruń

Napadnięte kobiety fBaumgart przebywał w 
tym czasie na służbie) wszczęły krzyk. Jeden 
z włamywaczów, niezrażony bynajmniej pła
czem kobiet, zwrócił się do najstarszej i naj
bardziej zawodzącej ze słowami:

— Nie bójcie się babciu, nic wam złego nie 
zrobimy, chcemy tylko pieniędzy.

Uspokoiwszy w ten sposób przerażone ko
biety, napastnicy bez pośpiechu przewertowali 
wszystkie szufladki i zakamarki, zabierając je
dynie trzy znalezione w szafie torebki dam
skie, w których znajdowała się niewielka kwo
ta zł 2,50.

Z łupem tym niezwykli bandyci najspokoj
niej w świecie wyszli, nie zapominając przebu
dzonym życzyć... dobrej nocy.

Jak się dowiadujemy w ostatniej chwili, wła 
dze śledcze są już na tropie „gentelmeńskich 
bandytów“.

rok 1 S miesięcy więzienia
Co do czterech wypadków kradzieży, sąd przy
jął jako nieudowodnione.

Na podstawie powyższego sąd skazał Wo
żniaka na łączną karę 1 rok i 8 miesięcy wię
zienia.

Zawody sportowe Pomorskiego 
Automobilklubu

W drugim dniu Zielonych Świąt Pomorski 
Automobilklub zorganizował z okazji uroczy- 
st< ści Jubileuszowych 700-lecia m. Torunia im
prezę krajową dla zrzeszonych i niezrzeszo- 
nych automobilistów i motocyklistów pod la- 
zwą „Zjazd Gwiaździsty do Torunia".

Następnie o godz. 15 odbyła się na Stadio
nie Miejskim impreza sprawności jazdy auto
mobilowej t. zw. gymkhana.

Do mety zjazdu, która mieściła się na Sta
rym Rynku przed gmachem głównej poczty 
przybyło 38 samochodów i 33 motocykle.

Na podstawie obliczeń kilometrażu przeje
chanego przez zespoły w myśl regulaminu

Katowice przypadło nam zwiedzić w nocy, to 
też trlą naszą ciekawość, wyostrzoną do osta- 
irngu stopnia skierowaliśmy na Kraków gdzie 
zajechaliśmy drugiego dnia z rana

Jeszcze spory kawał przed dawną stolicą 
Polski, wycieczkowicze gęstą masą oblepili okna 
wagonów, starając się z daleka wyłowić oczyma 
na horyzoncie symbole grodu Jagiellonów: szczyt 
Kopca Kościuszki i wieże kościoła Marjackiego. 
Jeszcze kilka minut atmosfery oczekiwania i 
pciiąg nasz zatrzymał się w „Polskim Rzymie“. 
Nicrozstający się z zegarkiem kierownik wy
cier zki, p. Wiszniewski w mig ułożył zmieniony 
od pierwotnego planu szkic zwiedzania: Ojców 
r- Wieliczka i miasto.

Po krótkich i bynajmniej nieciekawych pe- 
rypetjach — wycieczkowicze usadowili się w au
tobusach, by po godzinnej jeździe wśród jaskra
wo-błękit nie pomalowanych domków, znaleźć się 
w okolicach Ojcowa. Kilka zawrotnych serpen
tyn 1 — zsapane ,,Ursusy“ zatrzymały się na 
r.it-jBCU. Piętrzące się po bokach góry o poły
sku wapiennym, malownicze groty — raz poraź 
cyrynają z ust wycieczkowiczów słowa zachwy
tu.

Popołudniu odbyło się zwiedzenie Wieliczki. 
Pięć kwadransów pod ziemią, od emocjonujące
go zjazdu windą do powrotu na powierzchnię, 
czt. ry kilometry gankami podziemnemi, trzy 
ba-tczne jeziora wśród kryształów solnych, kil
ka pzecudnych grot otoczonych gigantycznemi 
ścianami soli, zadziwiające rzeźby w kapliczce 
górn-tzej i krótki dancing — minęły jak sen.

(Ciąg dalszy nastąpi).

(mieszany) 156 pkt.; Hasło — Bydgoszcz (mę
ski) 155 pkt.; Chór Reprezentacyjny Okr. II.
— Poznań-Powiat (mieszany) 151 pkt.; Lutnia
— Wąbrzeźno (męski) 149 pkt.; Szarotka — 
Inowrocław (mieszany) 147 pkt.; Chór kościel
ny św. Katarzyny — Toruń (mieszany) 146 pkt-; 
Chór Kolejowy — Tarnowskie Góry (męski) 
146 pkt.; Zjednoczone — Łódź (mieszany) 141\ 
pkt.; Lutnia — Toruń (męski) 143 pkt.; Ce*' 
cylja — Kościerzyna (mieszany) 142 pkt.; Chór 
kościelny św. Katarzyny — Toruń (męski) 142 
pkt.; Symfonja — Gdynia (mieszany) 141 pkt; 
Cecylja — Inowrocław (mieszany) 140 pkt.; 
Chór kościelny M. B. N. Pomocy — Bydgoszcz- 
Szwederowo (mieszany) 138 pkt.; Echo —
— Grudziądz {męski) 138 pkt.; Zjednoczone — 
Łódź (żeński) 134 pkt.; Lutnia — Chojnice 
(mieszany) 130 pkt.; Lutnia — Aleksandrów 
(męski) 129 pkt.; Lutnia — Gdańsk (miesza
ny) 128 pkt.; Halka — Mątwy (mieszany) 125 
okt.; Cecylja przy kościele św. Jakóba — To
ruń (mieszany) 123 pkt.; Cecylja — Wąbrzeź
no (żeński) 120 pkt.; Cecylja — Chełmża (mie
szany) 118 pkt.; Harmonja — Bydgoszcz (mie
szany) 117 pkt.; Moniuszko — Grudziądz (mie 
szany) 116 pkt.; Św. Grzegorz — Mogilno (mę 
ski) 114 pkt.; Cecylja — Golub (mieszany) 
113 pkt.; Echo — Chełmża (męski) 112 pkt.; 
Chór kościelny przy farze — Giudz ądz (mie
szany) 111 pkt.; Echo — Pietrowice Śl. (mę
ski) 109 punktów; Echo — Inowrocław (mę
ski) 109 pkt.; Harmonja — Chełmno (męski) 
108 pkt.; Chór kościelny — Kutno (miesza
ny) 106 pkt.; Św. Grzegorz — Mogilno (mę
ski) 103 pkt.; Chór kościelny przy kościele 
Chrystusa Króla — Toruń-Mokre (mieszany) 
102 pkt.; Chór im. Dembińskiego — Poznań 
(mieszany) 100 pkt.; Moniuszko — Toruń (mie 
szany) 97 pkt.; Cecylja — Brodnica (miesza
ny) 88 pkt.; Paderewski — Gniewkowo (mę
ski) 88 pkt.; Paderewski — Gniewkowo (mie* 
szany) 80 pkt.; Cecylja — Lidzbark (miesza
ny) 80 pkt.; Chór kościelny — Radziejów (mie
szany) 78 pkt.; Chopin — Inowrocław (mie
szany) 74 pkt.; Halka — Bydgoszcz (męski), 
70 pkt; Św. Grzegorz — Wąbrzeźno (męski) 
60 pkt.; Moniuszko — Radziejów (męski) 52

: pkt.; Moniuszko — Kowalewo (męski) 37 pkt.

Zjazdu, Komisja sędziowska przyznała:
a) nagrodę honorową zespołowi Wielki-',

polskiego Automobilklubu, reprezentowanego i 
w zjeździe przez 11 maszyn. Suma przyznanego; 
kilometrażu 1595. 1t

b) nagrodę honorową zespołowi klubu no-; 
tocyklistów Bydgoszcz, reprezentowanym w i 
źjeździe przez 23, maszyny. Suma przyznanego; 
kilometrażu 1104 kih.

Po południu odbyła się gymkhana. Impre
zę zaszczycił swą obecnością Wojewoda Po
morski p. Kirtiklis i starosta p. Rogowski.

Impreza wykazała dużą sprawność kierow
ców i cieszyła się 6zczerem uznaniem wśród 
publiczności, która śledziła z napięciem wy
czyny sportowe, by sprawiedliwie oddać głoe 
swego uznania na tego zawodnika, któremu 
miała przypaść t. zw. „Nagroda Publiczności" 
za brawurową jazdę. Całość wypadła nader 
miło, niestety niepewna pogoda oraz odbywa
jące się wszechstronne zawody w mieście nie 
przyczyniły 6ię do większej frekwencji na eta- 
djonie miejskim.

Po rozgrywkach do finału doszli: pp. por. 
Darowski Weryha, p. Freyczyk, p. rtm. Lin- 
hardt, p. inż. Stalgiński, p. rtm, Zawadil i p. 
Ziółkowski.

Wobec osiągniętych wyników w rozgrywce 
finału przyznano następujące nagrody:

p. Ziółkowski za najmniejszą ilość sekund 
karnych, tj. i97 otrzymuje: a) nagrodę prze
chodnią, ufundowaną przez starostę krajowego 
p. Łąckiego z tem, że nagroda ta jako prze
chodnia pozostaje w przechowaniu Pomorskie
go Automobilklubu, z równoczesnym wyryciem 
nazwiska zdobywcy.

b) nagrodę I-6zą Pom. Automobilklubu: p. 
por. Darowski - Weryha za 205 sek. karnyzh 
Il-gą nagrodę P. A., p. Freyczyk za 224 sek. 
karnych Ill-ą nagrodę P. A., p inż. Stulgińeki 
za 252 6ek. karnych IV-ą nagrodę P. A., p. rtm. 
Zawadil za 279 sek. karnych V-ą nagrodę P. A.

Na podstawie obliczeń głosów publiczno
ści, otrzymał por. Darowski „Nagrodę Publi
czności".

Wszyscy, uczestnicy, którym przyznano pla
kietki pamiątkowe tytułem Zjazdu gwiaździste
go otrzymują na powyższych dodatkową ad
notację, stwierdzającą udział w gymkhanie.
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Polowy ryb mor «li ich w maju
Jakkolwiek pogoda naogół sprzyjała ryba

kom j większych przeszkód w rybołówstwie nie 
było— nie mniej zdobycz majowa przedstawia 
się dość mizernie. Maj bowiem zalicza się cło 
miesięcy przełomowych pomiędzy zimowym a 
letnim sezonem rybołówstwa. Dochodowe rybo
łówstwo szprotowe, śledziowe i łososiowe — 
głównych gatunków zimowo-wiosennych — koń 
czy się, a rybołówstwo flondrowc — podsta
wowy gatunek połowów letnich — nie przybiera 
jeszcze .większych rozmiarów. Z tych też po
wodów zdobycz majowa przedstawia się zazwy 
czaj słabo.

I tegoroczne połowy majowe w stosunku do 
kwietnia zmniejszyły się poważnie: pod wzglę
dem wartości ponad 100 procent, pod względem 
ilości jeszcze więcej.

W miesiącu tym poławia się potrochu pra
wie wszystkie gatunki ryb użytkowych, znajdu
jących się przy naszym wybrzeżu, ale przede- 
wszystkiem plastugi, węgorzyce, wątłusze i ryby 
słodkowodne, a ponadto na początku miesiąca 
łowi się nieco jeszcze łososie, które jakkol
wiek ilościowo stanowią cyfrę niewielką, ze 
względu jednak na wysoką wartość — przyno
szą wcale niezły dochód niektórym rybakom.

W rybołówstwie flondrowem w maju bierze 
udział wielu rybaków w zatoce i na otwarłem 
morzu. Ci, którzy posiadają kutry, łowią włó
kami, ci którzy kutrów nie m^ją — stawiaj?. sit 
c? i haczyk:. W połowach majowych więcei 
zdobyczy osiągnięto z sieci stawnych i z haczy
ków, stosunkowo niewiel a atoniast z włoków, 
gdyż ryb na głębokich miejscach nie znajdowa
no. Pozatem sporą ilość płastug przywieziono 
z połowów bornholmskich, dokąd stale wyjeż
dżały trzy kutry z Gdyni i 1 z Helu Przywo
ziły one przeciętnie po 3—4 tony ryby.

Poza plastugami łowiono w maju w więk
szych ilościach węgorzyce i wątłusze — pierw
sze włokami, drugie przeważnie na haczyki i w 
sieci zastawne. Ponadto w ci^gu dwóch tygo
dni rybacy z Chałup poławiali nieźle ryby słód 
kowodne, a w szczególności płocie. Ryba ta 
w wiosennym okresie masowo zbiera się na płyt 
kich łąkach podwodnych pod Chałupami na 
tarło i intensywnie poławiana jest sieciami 
stawnemi przez tamtejszych rybaków. Sprze
daż ryby doniedawna odbywała się na miejscu 

gdzie zakupywali miejscowi handlarze; obecnie 
rybacy przywożą żaglówkami rybę do Gdym 
skąd wagonami wysyła się ją do Warszawy.

Według gatunków, ilości i wartości złowio
no w maju na calem wybrzeżu: 88,170 kg pła. 
stug, wartości 28640 zł; 23 450 kg słodkowod
nych wartości 18.330 zł; 9.320 kg łososi wartoś 
ci 37.565 zł; 27.690 kg wątłuszy wartości 5.540 
zł; 3.870 kg śledzi, wartości 2.460 zł; 18.600 
kg szprotów wartości 1.300 zł; 13.600 kg in
nych wartości 8.805 kg.

Razem w maju złowiono 184.470 kg ryb 
wartości 101.340 zł Z całkowitych połowów 
18.200 kg dostarczono do wędzarń, 69.750 kg 
wywieziono do Gdańska i 96.800 kg rozprzeda
no na rynkach miejscowych, przeważnie w Gdy
ni • B. K. '

Programu radiowe
Sobota, 10 czerwca

Warszawa: 12,10 Płyty gramofonowe; 15,15 
Kom. gospodarczy; 15,25 Wiadomości wojsk. I 
strzeleckie; 15,35 Słuchowisko dla dzieci p. t. 
„Narodziny świetlika“ pg. Konarskiego w radjo 
fonizacji I. Dehnelówny; 16,00 Muzyka lekka; 
16,40 Odczyt p. t. .Rafael“ (w 450 rocznicę u- 
rodzin), wygł. dr. J. Puciata-Pawłowska; 17,00 
Audycja dla chorych ze Lwowa; 17,30 Płyty 
gramofonowe; 17,40 Odczyt; 18,00 Muzyka lek
ka i taneczna; 18,55 Przemówienie inż. Króli
kiewicza p. t. „O meetingu lotniczym w 1910 r.“ 
19,20 „Bieżące wiadomości rolnicze", wygłosi 
p J. Płatek; 19.30 „Na widnokręgu“; 20,00 Mu 
zyka lekka; 20,55 Wiadomości sportowe; Dal
szy ciąg koncertu; 22,05 Koncert chopinowski 
w wykonaniu Z. Rabcewiczowej; 22.40 Feljeton 
pt. „Opera narodowa“, wygi. p. L. Romult; 23 00 
do 24,00 Muzyka taneczna W przerwie od 23 30 
do 23,35 „Wiadomości z kraju dla członków 
Polskiej Ekspedycji Polarnej na wyspie Niedź
wiedziej“ — transmisja z Krakowa).

Budufmu 
„Elolc Narodową!“

Giełdy
Warszawskie notowania 

walutowe.
z dnia 8. VI. 1933 r.

WALUTY. ,
Dolary Stanów Zjednocz- . —

DEWIZY.
Belgia . . « . . 124.25-123,94
Gdańsk , « « • « —
tloldnd)3 • tle* 358.73—357.80
Kopenhaga » • « • —
Londyn . » • • » 39,19-30.04
Nowy Jork * • « • —
Nowy Jork telegr. . , » 7.37—7.33
Oslo « • • * « • *
Paryż * . . • « 35,09— 35,00
Praga .................................. 26.53 - 26,47
Sztokholm * • « » 155,75-155,00
Szwajcarja * » « • 172,30—171,84
Włochy • , . • « 46.40-46,17
Berlin (w obrotach nieofic). « 207.25

Notowania ziemiopłodów
w Poznaniu

z dnia 8. VI. T933 r.
Żyto . . » « « 1 —
Pszenica . * • t • , 31,50—32,50
Owies pastewny • • • , 12,25-12.77
Mąka żytnia 65 proc. « > . 24.25-25.25
Mąka pszenna 65 proc. « * > 50,75-52,75
Otręby żytnie . « « • > —
Ziemniaki jadalne , « « ł —
Groch Victoria ( . . « —
Seradela » , ■ « « • —

Notowania ziemiopłodów
w Berlinie

z dnia 8. VI, 1933 r
Pszenica nowa . » , . 193-195
Żyto nowe . . . • . 153—155
Jęczmień jary browarniany ,
Jęczmień ozimy nowy . » •
Jęczmień przemysłowy pastewny • 164—178
Owies tnarchijski « , • • 135-139
Owies pomorski » » * « —
Mąka pszenna » . , » 2300,-27,25
Mąka żytnia 70 procent. , , 20,85-26,85
Mąka żytnia 60 procent. .
Otręby pszenne , 8.70— 8,90

Otręby żytnie « • • • . 9,00— 9,20
Rzepak . « • * A
Groch Victoria 1 • 23,50—27.50
Grocb drobny ia dalny , * . 20,00—21,On
Groch pastewny • • • » 13,00—15,00
Peluszka . • • • . 12,25-14,00
Bób . . • • • 12,00—14,00
Wyka . « ł • • . 12,00—14.00
Łubin niebieski • • « » 9,50-10.40
Łubin żółty , e . A , 12.50-13,25
Seradela . 4 » • • . 16,50—18,00
Kuchy lniane 9 » 11,30—
Wytłoki suche krajowe 4 a —
Wytłoki Soya Hamb • * ”

Poznańska giełda bydlęca.
z dnia 8 VI. 1933 r.

Płacono za 100 kg. żywef wagi. Cena loco 
Targ-Poznań z kosztami handl.

WOŁY. zł.
a) pełno-mięsiste wytucz. nie oprzęg. 60— 66
b) mięsiste tuczone młode do 3 lat . . 54— 58
cl mięsiste tuczone starsze............... 46— 50
d) mięsiste miernie odżywione . . . 38— 42

BUHAJE. •
a) wytuczone pełno-mięsiste .... 58— 62
b) tuczone mięsiste...........................52— 56
c) nie tuczone, dobrze odżyw, starsze 42— 44
d) miernie odżywione................... ... 36— 40

KROWY.
a) wytuczone, pełno mięsiste .... 60— 66
b) tuczone mięsiste.............................. 54— 58
cY nie tuczone, dobrze odżywione . 36— 40 
d) miernie odżywione....................... 24— 30

JAŁOWICE.
a) wytuczone. peino mięsiste .... 60— 66
b) wytuczone ftiięsiste...........................54— 58
cl nie wytuczone, dobrze odżywione 46— 50 
d) miernie odżywione...........................38— 42

MŁODZIEŻ.
a) dobrze odżywione....................... 38— 42
b) miernie odżywione...........................36— 38

CIELĘTA.
a) najprzedniejsze wytuczone .... 70— 76
b) tuczone............................................. 62— 68
c) dobrze odżywione....................... 54— 60
d) miernie odżywione....................... 46— 52

OWCE.
a) wytuczone, pełno mięsiste jagnięta

i młodsze skopy...........................56— 60
b) wytuczone starsze skopy i maciorki 52— 54

d) miernie odżywione ....... —
ŚWINIE

a) pełno mięsiste tuczniki od 120-150
kg. żywej wagi...............................98—100

b) pełno mięsiste 100 do 120 kg. . 94— 96
c) mięsiste 80 do 100 kg............. 88— 92
d) mięsiste ponad kg. 80 ... . • . 80— 86
e) maciory i późne kastraty .... 86— 96

OGŁOSZENIE.
Kasa Chorych w Toruniu podaje do wiadomości 

osób i instytucji zainteresowanych, że na mocy usta
wy z dnia 16 marca 1933 r. o Funduszu Pracy 

(Dz. U. R. P. nr. 22 poz. 162) oraz rozporządzenia 
Prezesa Rady Ministrów z dnia 31 marca 1933 r. 
o świadczeniach na rzecz Funduszu Pracy (Dz. U. I 
R. P. nr. 22 poz. 176) rozpoczęła swe - czynności 
związane z wykonaniem powyższej ustawy.

Ustawa obowiązuje od dnia 1 kwietnia rb 
a art. 15 ustawy nakłada obowiązek na pracodawcę j 
uiszczania na rzecz Funduszu Pracy opłaty w wy
sokości 2% od wypłaconego pracownikowi zarobku, 
z których 1% ponosi pracownik a 1% pracodawca.

Kasa Chorych w Toruniu wzywa płatników 
określonych art. 15 cytowanej ustawy do złożenia 
Kasie Chorych w Toruniu do dnia 20 czerwca rb. t 
deklaracji o obliczeniu opłat na rzecz Funduszu 
Pracy na miesiąc kwiecień i maj rb.

Kasa zaznacza, że winni wykroczenia przeciwko 
przepisom ustawy z dnia 16 marca 1933 r. o Fun- I 
duszu Pracy (Dz. U. R. P. nr. 22 poz. 163) lub | 
wydanych na jej podstawie rozporządzeń wyko
nawczych karani będą grzywną do 2.000,— zł., o 
ile dany czynnik nie ulega karze surowszej we
dług innych przepisów.

Płatnicy, niewpłacający na rzecz Funduszu Pra
cy kwot potrąconych przy wypłacie osobom, otrzy
mującym od nich wynagrodzenie za pracę, podle
gają karze aresztu do 3 miesięcy lub grzywny do 
3.000,— zł.

Szczegółowo postanowienia o obowiązkach pła
tników zawarte są w instrukcji, którą można na
być, jak również i deklaracje, w Kasie Chorych w 
Toruniu lub w jej Oddziałach Chełmży i Wąbrze
źnie. 3376

Toruń, dnia 9 czerwca 1933 r.
KASA CHORYCH W TORUNIU. 

Dyrektor: (—) A. Zdanowicz.

II. OGŁOSZENIE.
Zarząd Polskiej Centrali Importu Kawy Sp Akc. w Gdyni powtórnie 

zawiadamia P. P. Akcjonarjuszów, że zgodnie z < 8 Statutu Spółki 

NADZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE AKGJONARJUSZOW 
odbędzie się w dniu 27 czerwca 1933 r. o godzinie 18 przy ul. Moniuszki 
Nr. 6 w Warszawie, z następującym porządkiem dziennym;
1. Zmiany Statutu:

w § 3, punkt a) z dotychczasowego brzmienia wykreślić wyraz „wy
łącznie*4 i uzupełnić po słowie „kawy*4 — słowami „herbaty, kakao i in
nych zbliżonych towarów“.
W tym samym § punkt b) zmienić przez zastąpienie wyrazu „kawy“ — 
słowami „powyższych towarów“.
W tym samym $ w punkcie c) zastąpić słowo „kawy“ — słowami „po
wyższych towarów“ i słowo „jej“ — wyrazem „ich*4.
W tym samym § punkt d) zmienić przez zastąpienie słowa „kawy“ — 
słowami „powyższych towarów*4.
W § 12, z pierwszego zdania po wyrazie pięciu wykreślić, słowa: ,,a naj
wyżej piętnastu*4.

w trzecim zdaniu zastąpić słowa „jego zastępcę“ — słowami „conaj- 
mniej jednego wiceprezesa“.
W § 14, w zdaniu pierwszem zastąpić słowa „jego zastępca*4 — słowami 
„jeden z wiceprezesów“,
W § 15, w zdaniu drugiom zastąpić słowa „przewodniczącego i jego za
stępcę“ — słowami „prezesa i conajinniej jednego wiceprezesa“.
W § 17, w zdaniu trzecicm zastąpić wyraz „więksżości“ — wyrazem 
„.trzech*4.
W tym samym § wykreślić ostatnie zdanie w brzmieniu „jednakże uchwa
ły powołujące prokurentów muszą uzyskać większość głosów dwóch trze
cich wszystkich członków zarządu“.

2. Upoważnienie Zarządu do subskrybowania w imieniu Spółki, według swe
go uznania, akcyj przedsiębiorstw handlowych, których działalność przy
czynić się mtże do osiągnięcia celów, przewidzianych w Statucie Spółki.

3 Powiększenie ilości dotychczasowych Członków Rady Nadzorczej i Zarządu 
i dodatkowe wybory, oraz uzupełniające wybory do Komisji Rewizyjnej.

4. Uchwalenie zmian w budżecie Spółki. ■ ' 3371
5 Wnioski P. P. Akcjonarjuszów (art. 57 Ustawy o Spółkach Akcyjnych).

Z prawami szkół państwowych 8056

8-klasowe gimnazjum żeńskie
G. Winogrodzkiego w Wejherowie 

przrimuj« zapisy do wizyłtKich Klas, poczynając ad klasy

L rzy gimnazjum wstępne klasy koedukacyjne, 
przygotowujące do gimnazjum nowego typu

PRZETARG
Starostwo Krajowe Pomorskie w Toruniu, ul. Mostowa 11

ma zapotrzebowanie na dostawę
3.642 ton miału węglowego (grysiku)
1.010 ton węgla grubego

607 ton węgla kostka I.
475 ton węgla orzech la

1191 ton koksu
Bliższe informacje i formularze ofertowe za opłatą 

5,— zł. można otrzymać w Wydziale Drogowo-Budowla- 
nym Starostwa Krajowego Pomorskiego.

Oferty w zalakowanych kopertach z napisem: „Do
stawa opału na rok 1933/34“ należy składać w Staro
stwie Krajowem w Toruniu (Wydział I) do dnia 20 
czerwca br. godz. 12-ta. Zł. 371/9

Starosta Krajowy Pomorski:
w z. 3386

(—) Dr. Gąsowski.

Motocykl Indian
2 cyl. z bocznym wózkiem

Motocykl
Karlej■ Dawlcfson

i cyl. 31/» K. M.
Samochód Erskine
sportowy 6 cyl. wszystko 
w bardzo dobrym stanic 

sprzeda korzystnie 
„(Autoremont“

Toruń, Wola Zamkowa 7, 
3377

Zobacz 
Kiermasz

Toruń, Szczytna 2 róg Sze» 
rokiej. Tysiące artykułów 
za bezcen, 3118

Bydgoszcz, ulica Dworcowa
106. 3913

18 letnia panna
z maturą handlową (zna 
stenografię) poszukuje od po« 
wiedniej posady, za skrom* 
nem wynagrodzeniem. Zgło* 
szenia do Admin. „Dnia 
Pomorskiego“* Toruń.

Pokót 
umeblowany dla inteligent* 
nego pana do wynajęciu. 
Wiadomość Apteka pod 
Orłem Toruń, Staromiejski 
Rynek 4 3379!

Uboczny zarobek
100 — 200 zl. miesięcznic 
znajdą osoby mające sze» 
rokic kola znajomości, bez 
uszczerbku pracy zawodo* 
wej. Gozakred, Lwów, Wa* 
Iowa u. 3324

Pokój
umeblowany do wynajęcia 
Toruń, ul. Bydgoska 45, 
m. 4 ___________  3382

2 pokoje
z kuchnią i przedpokój ko. 
izystnic do wynajęcia od 
zaraz. Toruń, ul. Mostowa 
20, parter. __________3384

Willa
6 pokojowa komfortowa do 
wynajęcia. Zgłoszenia Byd» 
4'--szcz. Promenada 35. (3911

PRZETARG PRZYMUSOWY. Nieruchomość położo
na w Marjankach koło świecia o powierzchni 4,29,81 ha
— w skład której wchodzą: dom fabryczny z domem 
mieszkalnym, szopa i stajnia i przynależności fabryczna
— o caystym dochodzie 8,48 talarów i 1526 marek war
tości użytkowej budynków, matrykuła art. 900 i księga 
podatku budynkowego L. 486 i w chwili uczynienia 
wzmianki o przetargu zapisana w księdze gruntowej 
Marjanki wykaz liczba 12 na imię Fabryki Cegły Wa 
pienno-Piaskowej i Dachówek Cementowych Sp. z ogr. 
por. zostanie w drodze egzekucji dnia 5 sierpnia 1933 r 
o godz. 10 przed południem wystawioną na przetarg 
w niżej oznaczonym Sądzie pokój Nr. 7.

Wzmiankę o przetargu zapisana w księdze gruntowej 
dnia 13 stycznia 1933 r. Niniejszem wzywa się wszyst
kich, których nrawa w chwili zapisania wzmianki 
o przetargu nie były w księdze gruntowej uwidocznio
ne, aby się z niemi zgłosili najpóźniej w dniu prze.- 
targu, przed wezwaniem do wnoszenia ofert i prawa te 
uprawdopodobnili, gdyby wierzyciel im przeczył. W ra
zie niezastosowania się do powyższego wezwania, pra
wa te przy oznaczeniu najniższej oferty nie zostaną 
wcale uwzględnione a przy rozdziało ceny kupna dopie
ro po roszczeniu wierzyciela i innych prawach. Zaleca 
się dwa tygodnie przdd terminem podać na piśmie al
bo do protokółu sekretarza sądowego dokładne oblicze
nie swych roszczeń w kapitale, odsetkach, kosztach wy
powiedzenia i kosztach sądowego dochodzenia swych 
praw, oraz oznaczyć pierwszeństwo, którego się żąda. 
Tych, którym służy prawo sprzeciwienia się przetargowi, 
wzywa się, aby przed udzieleniem przybicia targu po
starali się o umorzenie lub zawieszenie postępowania, 
gdyż inaczej prawo ich odnosić się będzie zamiast do 
nieruchomości, tylko do uzyskanej ceny kupna.

Swiecie, dnia 30 maja 1933 r. 3388
2. K. 3/32. Sąd Grodzki.

Smakosze
piją kawę tylko z nowoczes» 

nej Palarni Kawy
B. Araczewskl 

Toruń, Chełmińska przy
Rynku.

Wynajmę
od zaraz, czysty pokój 

umeblowany, bardzo chęt* 
nie z użyciem łazienki,, 
w pobliżu dworca kolejo« 
wego miasto, najdalej do 
Starego Rynku. Zgłoszenia 
do Administracji „Dzień 
Pomorski“ z podaniem adre» 
su i ceny dla „por. S S.“

PIERWSZORZĘDNY
gabinet kosmetyczny 

„Mimoza“ 
dypł, Université de beauté 
Cedib w Paryżu) odmładza, 
usuwa wszelkie wady cerv 
i włosów, przyciemnia brwi 
i rzęsy. Toruń, Szeroka 37 
II. p. _________ n$o

Mieszkanie
3 pokojowe komfortowe od 
i VI. do wynajęcia. Oferty, 
do administracji „Dnia Gru* 
dziądzkięgo" pod ar. 1x03.

334»
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Z ostatniej chwili
Paki czterech a Polska 

Minister Beck o umowie rzymski«!
Warszawa, g. 6. (PAT). P. minister 

spraw zagr. Beck, do którego zwrócili 
śmy się z zapytaniem o stanowisko rzą
du Rzplitej wobec parafowanego paktu 
czterech, oświadczył:

„Podany do publicznej wiadomości 
tekst projektu paktu czterech mocarstw, 
parafowany djiia 7 bm. w Rzymie zawie
ra postanowienia dość ogólnikowe, róż
niące się znacznie od pierwotnego pro
jektu. Niemniej przeto historja nego- 
cjacyj w sprawie paktu i niektóre frag
menty obecnego tekstu stwarzają konie
czność pewnych precyzyj. Przedewszyst- 
kiem wyjaśnić należy, że żadne postano
wienie, powzięte na podstawie tego pak
tu, które dotyczyłoby bezpośrednio lub 
pośrednio interesów państwa polskiego 
nie będą miały dla rządu polskiego w ża
dnym wypadku mocy obowiązującej.
RZĄD POLSKI NIE PRZYJĄŁ ŻA-

Straszliwa katastrofa 
w Japonii

Wybuch prochowni lotnicze!
Tokio, 9. 6. (Pat). Dotychczas jeszcze 

nie zdołano dokładnie ocenić rozmiarów 
strat, spowodowanych przez wybuch pro
chowni w Hanamatsa. Nie jest również 
dokładnie znana ilość ofiar ludzkich. Wia
domo jedynie, że eksplozja zniszczyła prze
szło 50 samolotów, 3 składy amunicji, ma
gazyn prochu, zbiornik z benzyną oraz li
czne zabudowania publiczne. Odnalezio
no zawalonych 22 osoby.

Według wyników dotychczasowego do
chodzenia katastrofa nastąpiła na skutek 
nieostrożnego wyładowywania bomb lot
niczych.

Przesilenie w Hiszpanii
Madryt 9. 6. (PAT). Gabinet podał się do 

dymisji. Przyczyną dymisji było to, że prezy» 
dent republiki przed wyrażeniem swej zgody 
na proponowaną przez premjera zmianę w lo* 
nie gabinetu, zastrzegł sobie przeprowadzenie 
narad z przedstawicielami ugrupowań republi» 
kańskich. . •

Madryt 9. 6. (PAT) Jako przyczynę dymi» 
aji rządu hiszpańskiego podają brak zaufania 
prezydenta republiki do obecnego rządu. Jako 
następcę premjera wymieniają ministra Ler* 
roux.

Gorgi! na łożu Śmierci
Moskwa 9. 6. (PĄT). W Moskwie krążą po» 

głoski o bardzo groźnej chorobie Maksyma 
Gorkija. Pisarz ma być umierający.

Zdrowiu tonu Vcnlzrlosa nie 
grozi nlcbezpleczchsiwo

Ateny 9. 6. (PAT). Zdrowie żony Venize» 
losa nie budzi obaw. Ranny podczas zamachu 
policjant zmarł. W katedrze ateńskiej odbyło 
się dziękczynne nabożeństwo za cudowne oca» 
lenie Venizelosa, na którego cześć w mieście 
odbywały się długotrwale manifestacje

W sobotę nasi szermie
rze ladą do Budapesztu

Dziś 9 bm. rozpoczynają się w Budapeszcie 
szermiercze mistrzostwa Europy. Do dnia U 
bm. włącznie odbywać się będą zawody indy» 
widualne i drużynowe we floretach. Od dnia 
12 bm. rozpoczną się zawody na szpady, ą od 
16 do 18 bm. turniej szablowy.

Polacy biorą udział w zawodach na szpady 
i szable. Wyjazd polskich szpadzistów i sza» 
blistów nastąpi w najbliższą sobotę o godz. 
730 rano z dworca głównego.

DNYCH ZOBOWIĄZAŃ CO DO JA
KIEJKOLWIEK WSPÓŁPRACY Z 
BLOKIEM CZTERECH PAŃSTW JA
KO ORGANEM MIĘDZYNARODO
WYM. Stanowisko rządu w tej dziedzi
nie było w odpowiednim czasie jasno sfor
mułowane.“

„Wejście w życie paktu czterech 
otworzyło faktyczny kryzys w dziedzi
nie organizacji Ligi Narodów. RząJ pol-

k W drodze do Brazylii

Z Warszawy do Brazylji wyjechał prezes Rady Organizacyjnej Polaków z zagranicy marszałek 
Senatu p. Raczkiewicz. Celem wyjazdu Pana Marszałka Raczkh.wicza jest dokładne zazna
jomienie tią z syluacjq tamtejszych kolonistów polskich i ich potrzebami or^z nawiązanie po- 
rriedzy niemi a Macierzą /ak najśt&leiszego kontaktu. — Na zdjęciu naszem widzimy p. mar
szałka Raczkiewicza (x), zdąża/c^ego do pociągu, odprowadzanego przez grono przyjaciół 

z generałem Orlicz-Dreszerem na czele
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Otto Habsburg 
sięga po koronę Sw. Stefana

Londyn 9. 6. (PAT). „Daily Herald“ żarnie» 
szcza sensacyjną pogłoskę o zamierzonej jako, 
by intronizacji Ottona w przyszłym tygodniu 
w Budapeszcie, jako króla węgierskiego.

21 letni arcyksiążę odlecieć ma rzekomo ae

Mattern wyładował na Syberii
Samolot doznał poważnych uszkodzeń— Lolnih 

wyszedł bez szwanku
Moskwa 9. 6. (PAT). James Mattern był 

zmuszony do lądowania w Prokopjewsku o 600 
kim. od Nowosybirska skąd niezwłocznie wy» 
siano na pomoc samolot z mechanikiem i in< 
strumentami. Jaka była przyczyna lądowania 
i czy samolot jest uszkodzony dotychczas nie» 
wiadomo.

Moskwa 9. 6. (PAT). Przyczyną przymusowe 
go wylądowania Matterna w okolicy Prokopjew 
ska na północny wschód od Nowosybirska by»- 
la gęsta mgła. Przy lądowaniu Mattern uszko, 
dził samolot. Lotnik wyszedł z wypadku bez 
szwanku.

Moskwa 9. 6. (PAT). Uzupełniająo poprzed

Nie udało się...
Niclorlunnu stfarl MollisoBtów do lolu natf AllanluKlem
Londyn 9. 6. (PAT) Molłison wraz ze swą 

małżonką /łmy Johnson,Molłison usiłowali wy 
startować wczoraj z aerodromu w Croyden z 
zamiarem osiągnięcia Nowego Yorku i pobicia 
rekordu lotu bez lądowania. Para lotników za, 
mierzala zatrzymać się w Bagdadzie, jako w 
pierwszym etapie lotu. Samolot uległ jednak 

ski zajmie w odpowiedniej chwili stano
wisko w tej sprawie. Już dziś jednak 
stwierdzić należy, że decyzja i postano
wienia Rady Ligi Narodów i jej organów 
mogą mieć moc obowiązującą jedynie 
przy ścisłein respektowaniu litery ducha 
paktu Ligi Narodów. W razie jakichkol
wiek niejasności w funkcjonowaniu Rady 
Ligi, rząd polski byłby zmuszony zare
zerwować sobie całkowicie wolną rękę.“

roplanem z Zurychu do Budapesztu, gdzie ma 
być uroczyście przyjęty. Pucz ten jest jakoby, 
jak twierdzi „Daily Herald“ aprobowany nie» 
tylko przez ekscesarzową Zytę ale i przez czyn 
niki węgierskie i włoskie.

dnią wiadomość agencja Tass donosi, że James 
Mattern wylądował w pobliżu osiedla robotni» 
czego Biełowo w okolicach Prokopjewska, w 
Zagłębiu Kuznieckiem. Lądowanie nastąpiło z 
powodu defektu w motorze. Ster samolotu jest 
uszkodzony. Inżynierowie i robotnicy osiedla 
pomagają w naprawie samolotu.

Londyn 9. 6. (PAT). Według Otrzymanych tu 
doniesień lotnik amerykański Mattern w 4 go» 
dżiny po opuszczeniu Omska, zauważył że rur 
ka doprowadzająca benzynę do motoru prze» 
cieką. Wyziewy benzyny odurzyły lotnika do 
tego stopnia, że w chwili lądowania był nie» 
mai bez przytomności.

podczas startu wypadkowi — skapotował, pod» 
wozia zostały uszkodzone. Lotnicy wyszli z wy 
padku bez szwanku.

Wobeo uszkodzenia samolotu mało prawdo 
podobnem jest jednak, aby mogli wznowić 
próbę lotu wcześniej niż przed tygodniem.

Stosunki handlowe 
polsko-sowieckie 

zaciemniała sic coraz bardzie!
(o) Warszawa, 9. 6. (Tel. wł,). Rokowania, 

kłÓTe od pewnego czasu toczyły się na tere
nie Ministerstwa Przemysłu i Handlu w spra
wie zamówień sowieckich na wyroby hutnicze 
za sumę 30 miljonów zł są już na ukończeniu. 
Obecnie toczą się już tylko rozmowy formali- 
zacyjne w Ministerstwie Skarbu, preyczem te
matem jest kwestja redyskonta weksli sowiec
kich. Weksle te zostaną prawdopodobnie zre- 
dyskontowane częściowo w instytuojadh fi
nansowych w kraju, a częściowo zagranicą. 
Dotąd weksle sowieckie redyskontowały ban
ki niemieckie.

♦ ♦
*

(o) Warszawa, 9. 6 (Tel. wł.). Przyjechił 
dc Warszawy z Moskwy dyrektor naczelny 
„Sowpoltorgu“ inż. Ziabicki, celem odbycia 
szeregu kcnferencyj z przedstawicielami pol
skich sfer gospodarczych w sprawach impor
towych. Przyjazd ten jest drugim etapem w 
kierunku zacieśnienia stosunków handlowych 
Polski z Z S. S. R. Pierwszym etapem była, 
jak wiadomo, wizyta w Polsce sowieckich 
działaczy gospodarczych.

Wczoraj wyjechał do Moskwy, z Warsza
wy przedstawiciel handlowy Sowietów w 
Polsce.

Gen. Górecki wraca 
do kraju

Londyn, 9. 6. (PAT). Generał Górecki opu
ścił wczoraj Londyn, udając się do Paryża na 
posiedzenie komitetu wykonawczego FTDAC‘u. 
Z Paryża generał Górecki powróci po prawie 2- 
miesięcznej nieobecności do kraju.

Eksport towarów 
łódzkich wzrasta

(o) Łódź 9. 6. (tel. wł.) Według prowirory» 
cznych obliczeń w maju wzrósł bardzo znacznie 
eksport polskich wyrobów włókienniczych, — 
zwłaszcza z Łodzi, Wartość wywiezionego to» 
waru w maju wynosiła 3.110.000 zł, podczas 
gdy w kwietniu tylko 2 miljony zł — Najwięk 
szym odbiorcą wyrobów łódzkich jeist Anglja.

Kredyty w Banku 
Akceptacylnym

12 milionowy Kapitol zakła» 
ilowu Banku

Nowozałożony Bżtnk Akceptacyjny posia» 
da kapitał zakładowy w wysokości 12 miljon. 
zł, z czego 6,5 miljn. zł wniósł skarb państwa 
w papierach wartościowych i biletach skarbo 
wych, pozostałe 5,5 pokryły: Bank Polski, 
Bank Gospodarstwa Krajowego oraz Państ
wowy Bank Rolny.

Obecnie opracowują się umowy konwersyj 
ne i lista instytucyj, które mają korzystać z 
usług Banku Akceptacyjnego, tym razem na 
odcinku kredytu bankowego. Przeprowadzę 
nie konwersji za pośrednictwem Banku Ak» 
ceptacyjnego da możność Bankowi Polskiemu 
zamienić część rolniczego portfelu wekslowe« 
go na portfel, złożony z weksli opatrz, mię» 
dzy innemi podpisem Banku Akceptacyjnego. 
Pozostała część kredytu zostanie upłynniona 
w ten sposób, iż weksle akceptowane przez 
ten Bank będą mogły być zdyskontowane 
normalnym trybem w Banku Polskim w grani» 
cach kontyngentów poszczególnych instytucyj 
wierzycielskich, lub też przyjęte przez inne 
instytucje, poszukujące lokaty dla swych fun» 
duszów, ewentualnie nawet ulokowane zagra» 
nicą. Refinansowanie to ma się odbywać pod 
kontrolą Banku Akceptacyjnego. Korzyści 
konwersji zamrożonego krótkoterminowego za 
dłużenia rolnictwa na średnioterminowe są nie 
wątpliwe, gdyż dadzą bankom możność upo» 
rządkowania portfelu wekslowego, co w rezul 
tacie polepszy ich pogotowie i płynność ak» 
tywów.

Ogłoszenia: wiersz milim. na stronę 7-iamowej . 0,20 zł
w tekście na pierwszej stronie ....................... 1,00 z<
na drugiej i trzeciej itronie 0,80 il — w tekście . • . . 0,50 z|
Za ogłoszenia sądowe i urzędowe w drobnym składzie 25*/ drożej. 
Drobne za słowo 15 gr. pń rwsze «Iowo podwójnie.
Dla poszukujących pracy i nekrologi 25% zniżki, komunikaty 50 gr. 
Za oglossenla skomplikowane 1 z zastrzeżeniem miejsca 20% nadwyżki 
W Gdańsku aa wiarus m/m na stronie 7-iamowej. . . , . . 15 fan.

« » 4« • » . 50 fen
Crorbne za słowo 5 fan. «— tytułowe . . . , . . ... 10 fen
Przy sądowem ściąganiu należności rabat upada. Za terminowy druk 
orzepisane mieisce ogłoszenia administracja nie odpowiada.

Redaktor odpowiedzialny Wacław Górnicki w Toruniu. Mickiewicza 3 
Red. odpowiedzialny na Bydgoszcz Józef Dobrostaóekl Mostowa 6.

Redaktor odpowiedzialny za sprawy W. M. Gdańska Wilhelm Grtmsmann, 
Gdańsk, Kassubiscber Markt 21, l. p.

Redaktor odopwieaz. na Gdynię Wiktor Mielników Gdynia, Ówiętofańska 
Redaktor odpowiedziąluy na Inowrocław, Bronisław Jędrzefczak, 

Inowrooław, plac Kasprowicza 4a.
Redaktor odpowiedz, na Grudziądz, Józei Stanach. Grudziądz, Rynek 10lll. 

Za ogłoszenia odpowiada admlnistracla
Wydawnictwo/ „Dzień Pomorski", . Dzień Bydgoski," ..Gazeta Morska' , 

„Dzień Grudziądzki" ..Dzień Katowski"
Nakładem i czcionkami Pomorskiej Drukarni Rolniczej S. A. 

w Toruniu

Abonament miaalączny wynosi
w ekspedycji miejscowych agencjach .... «. 3.— ił
z odnoszeniem do domu w Toruniu ••••>•••••• 3.40 zł 
przez pocztę z odnoszeń.. .................................................. .... 3.36 zł
pod opaskę............................................................................... .... 4.50 zł
w Gdańsku przez pocztę . . 2JO gd przez chłopca ..... 2.30 gd 
z odbieraniem w administracji wprost gd 2. zagranicą 4 gd . . 7.— gd 

W razie wypadków, spowodowanych siłą wyższą (np, przeszkody w za
kładzie strajki). Administracja nie odpowiada za niedostarczenie pisma


